
Zakładamy stanowczy protest

Po konferencji Hodży z Henleinem
nastąpiło chwilowe odprężenie

PRAGA, 24.5 (teł. wł.). Nadchodzące 
z Pragi wiadomości są w dalszym ciągu 
niepokojące. Na polecenie rządu wszyst­
kie niemal pisma praskie wstrzymują 
się od jakichkolwiek uwag na temat cięż 
kiej sytuacji, w jakiej znalazła się re­
publika Czechosłowacka. Oficjalne ko­
munikaty stwierdzają „znaczne odpręże­
nie sytuacji", mimo to nastrój wśród 
ludności wskazuje, ,;ż uspokojenie bynaj­
mniej nie nastąpiło.

Szeroko komentowane są wiadomości, 
nadchodzące drogą prywatną o ruchach 
wojsk na pograniczu niemieckim i o no­
wych incydentach w kraju sudeckim 
oraz na pograniczu dawnej Austrii.

CZESI NARUSZYLI GRANICĘ 
NIEMIECKĄ?

BERLIN, 24.5 (tel. wł.). Razesała się 
tu pogłoska, że czeskie oddziały wojsko­
we już naruszyły granicę niemiecką. W 
miejscowościach ULrichsburg i Hohen- 
furth żołnierze czescy wtargnęli na mo­
sty graniczne, należące w połowie do 
Niemiec. Obrzucidi je wiązkami słomy, 
obleli benzyną i usiłowali podpalić.

Na wiiddk zbliżających saę żołnierzy 
niemieckich zbiegli.

Czeski samolot przeleciał przez gra ni­
cę niemiecką w pobliżu Baerensitein... Po 
dłuższym locie nad terytornum Rzeszy 
samłot cofnął się i już w Czechosłowacji 
spad>l na ziemię, zaipaiłająz się. Pięciu pi­
lotów spłonęło wraz z samolotem.

WOJENNE NASTROJE
O powadze sytuacji świadczą wydane 

zarządzenia wojskowe. . Przede wszyst­
kim w dalszym ciągu zamknięta jest 
granica między Czechosłowacją i dawną 
Austrią. Ruch samochodowy i pieszy 
jest całkowite wstrzymany. Obywatele, 
którzy znaleźli się poza granicami i chcde 
li wrócić, nie źośtalj wpuszczeni' na te­

CIESZYN, 24.5 (tel. wł.). Jak już do­
nosiliśmy, zarządzona na Śląsku zaolzań 
skim mobilizacja wywołała wśród- za­
mieszkałej tam ludności polskiej duże 
oburzenie. Naogół sądzą, że mobilizacja 
zmierza w sposób bezceremonialny do u- 
daremnienia sukcesu Polaków w wybo­
rach komunalnych rozpisanych na dzień 
29 maja i 6 czerwca br.

Wspomniany perfidny plan czeski de­
maskują następujące fakty: Mobilizacja 
w stosunku do Polaków nie ogranicza się 
bynajmniej do dwóch roczników. Czesi 
biorą do wojska Polaków w wieku od 
23—45 lat. Często się ziaraa, że zabiera 
się^do wojska Polaków, którzy w ogóle 
dotychczas w wojsku nie słlużyli.

Rosja szachuje Japonię

400-tysięczna armia sowiecka
na granicy mandżurskiej

fikacje takie -znajdują się: 1) na północTOKIO, 24.5. Agencja Kokut.su .dono­
si, że polityka sowiecka na granicy 
ZSSR z Koreą i Mandżurią jest tego ro­
dzaju, iż każę podejrzewać Sowiety o 
najbardziej niebezpiecznie zamiary. Bol­
szewicy najwyraźniej -zmierzają do te­
go, aby zmusić Japonię do stałego po­
większania sił zbrojnych w Mandżurii, 
dążąc w ten sposób do ułatwienia sytua­
cji Chinom.

Jednocześnie prowadzane są na Dale­
kim Wschodzie zbrojenia sowieckie w 
niebywałych dotychczas rozmiarach. 
Skład liczebny samodzielnej czerwonej 
armii Dalekiego Wschodu powiększony 
Wstał do 400.000 żołnierzy wszystkich 
rodzajów .broni, w Chabarowsku j Wła-

dywostoku znajduje się 200 ciężkich 
sarńołotów bombowych i 1.000 samolo­
tów myśliwskich j wywiadowczych. W 
ciągu krótkiego czasu przerzucono na 
Daleki Wschód z Rosji europejskiej 500 
czolgów-amfibii najnowszego typu oraz 
ponad 2.000 samochodów pancernych-

Oddziały wojsk sowieckich na Dale­
kim Wschodzie otrzymały obecnie ekwi­
punek kategorii A, zamiast dotychcza­
sowego kategorii C. W Władywostoku 
■wre gorączkowa praca nad zmontowa­
niem przysłanych z europejskiej części 
ZSRR nowych lodzi podwodnych, kano- 
nierek a ścigazzy torpedowych-

W czterech punktach granicy wzmie- 
sione zostały wielkie fortyfikacje stałe­
go typu, obejmujące całe rejony. Forty-

rytorium czeskie. Pociągi kursują z kil­
kugodzinnym opóźnieniem.

Minister obrony krajowej zarządził po 
wołanie do szeregów wojskowych na do­
datkowe ćwiczenia znacznej części mło­
dzieży rrienfieckiej z pogranicza Sudetów 
Młodzież ta jest kierowana do pułków 
słowackich.

Nastrój w Pradze jest niemal panicz­
ny. Ponieważ ludność wycofuje wkłady 
z banków, min. finansów Katfuss wy­
głosił przemówienie radiowe, wzywają­
ce do niepodejmowania wkładów pie­
niężnych, ponieważ wywołuje to nie­
pokój.

KONFERENCJA HODŻY 
Z HENLEINEM

PRAGA, 24.5 (tel. wł.). Partia Niem­
ców sudeckich wydała dziś następujący 
komunikat:

„Konrad Henlein -złożył wczoraj pre­
mierowi Hodży na jego zaproszenie wi­
zytę w pałacu Kolowrata.

Wizyta to rozpoczęła rozmowy Infor­
macyjne, które mają służyć dc wyjaśnie­
nia i uspokojenia sytuacji połityczmej *.

Dojście do skutku rozmowy wywołało 
w Pradze odprężenie, gdyż zanosiło się 
na to, że Niemcy w ogóle nie zechcą obec 
nie rozmawiać z rządem praskim.

Partia sudecko - niemiecka jeszcze 
przed dwoma dniami wydała 'komunikat, 
który głosił :

Rokowania wydają się ludności nie­
mieckiej pozbawione sensu i celu tak 
długo, aż rząd me stworzy atmosfery, 
która umożliwi słuszne i trwałe wyja­
śnienie sytuacji. Komitet ipolityczny 
stwierdza, iż wydarzenia dwóch ostat­

Niesłychany teror przedwyborczy
na Śląsku Zaołzańskim

Polaków „mobiliizowano" nie za po­
średnictwem wezwań kartami mobiliza­
cyjnymi, lecz znienacka przez brankę, 
zastosowaną nagle i bez aaipowuedzi. W 

7>oszcżególńyich gminach, Obsadzonych 
żandarmerią wzięto „zmobilizowanych" 
Polaków wprost na auta ciężarowe i wy­
wieziono natychmiast poza obszar ślą­
ska za Olzą.

W osadach górniczych wzięto poWch 
górników do wojska wprost z kopalń, 
otoczonych poprzednio kordonem wojsko 
wym. Z Karwiny wywieziono ponad ty­
siąc górników pcMkfch, z hut w Trzyńcu 
ponad 600 hutników polskich.

„Mobił;zowami“ w ten sposób Polacy 

ny wschód od staiji Pogramcanaja, 2) 
przy ujściu Sungami i dalej wzdłuż Amu­
ra, 3) pod Błagowieszcneńskieim, 4) w 
rejonie stacji Mandżuria — Borsia.

Marszalek Blucher dokonywa obecnie 
inspekcji oddziałów i fortyfikacyj nad­
granicznych.

INCYDENT GRANICZNY
HSINK-ING, 24.5 (PAT). Agencja Do- 

mei donosi, że rząd Mandżukuo złożył 
protest władzom sowieckim przeciwko 
ipogwaijceniu granicy przez kawalerię so­
wiecką w prowincji Kirtn. Kawalerzyścj 
sowieccy przeszli granicę Mandżukuo -■ 
już na terenie mandżurskim doszło do 
starcia ze strażą graniczną. 

nich dni pozwalają wątpić w to, że nte» 
które koła czeskie pragną by taka łubmo- 
sfera została jeszcze stworzona.

Ze strony partii Henleina nastąpił? 
więc zmiana taktyki.

USTĘPLIWOŚĆ HENLEINA
PRAGA, 24.5 (tel. wł.)., W sprawie 

konferencji Hodży z Henleinem me zo­
stał jeszcze wydany ze strony rządu cze­
skiego żaden oficjalny komunikat.

W kołach politycznych mówią, że Hen­
iem okazał znaczną powściągliwość a 
nawet ustępliwość. Powściągliwość ta 
wyrażała się w odstąpieniu od żądań na­
tychmiastowego realizowania wysuwa­
nych postulatów, lecz w wypowiedzeniu 
się za stopniowym realizowaniem tych 
kwestii, jakie zostaną uznane za dojrzą 
le do realizacji. W najbliższym tygodniu 
odbędą się dalsze narady.

przeważnie nie mieM nawet możności po­
żegnać się z rodzimą.

Wszystkich „zmobilizowanych'• Pola­
ków wywieziono w głąb Czech. Nato­
miast zmobilizowanych miejscowych 
Czechów uzbraja się i pozostawia na te­
renie śląska zaolzańskiego.

Wspomniany drakońśki system mobi­
lizacji; obliczony jest na to, by możliwie 
największą ilość Polaków uprawnionych 
do głosowania wywieźć na czas zbliżają­
cych się wyborów poza teren i pozbawić 
w ten sposób ludność polską szans zwy­
cięstwa wyborczego.

Jasnym więc jest, że takich „wybo­
rów", przeprowadzanych pod tsrorem 
jaskrawych nadużyć „mobilizacyjnych" 
i ipod terorem stany wyjątkowego, ani 
'ludność polska za Olzą ani Polska nie 
uzna.

Przeciwko ternu niesłychanemu teno­
rowi i perfidnej polityce rządu praskie­
go musimy jak najenergiczniej ząpro 
testować!

A więc wieczorem, w południe 
i rano;

Piw W
569 pijmy żwawo!
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Min. Beck w Sztokholmie

SZ1X>KHOLM 24.5 (PAT). Oficjalny pro 
giraim pobytu p. mbistra- spr. zagr. Becka w 
Sztokholmie rozpocznie się w środę. W dniu 
d-zisejszyim p. minister Beck odbył przejaż­
dżko po mieście, wieczór zaś spędził w posel­
stwie polskim.
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P. Prystorowa mówi o dyscyplinie
POLSKA I SZWECJA

Z okazji wyjazdu min. Becka do Sztok 
taj-lmu, gdzie nasz min. spr. aa.gr. rewi- 
™juje swego szwedzkiego kolegę, „Ex- 
press Poranny" pisze:

Wizyta ta daje wyraz dwom zasadniczym 
tendencjom polskiej polityk: zagraniicanej: 
dążeniu do przyjaznych stosunków z sąsia­
dami oraz pragnieniu wiąpólpracy z kraja­
mi prowadzącymi analogiczną co Polska,

„Kurier Polski", pisząc o stanowisku 
OZN wobec sprawy żydowskiej, uwa­
ża, że

Punkt wyjścia uchwał Rady OZN w tej 
dziedzinie znajduje się poniekąd pośrodku 
dwóch ekstremów: asymilacyjnego i ekster­
minacyjnego. Rada odrzuca beztroskie zda­
nie się na bieg procesów asymólacyjnych; 
niewątpliwie słusznie; nierealne są dążenia

do przekształcenia na Polaków tych, co się 
nimi nie ozują, ani być nimi nie chcą. Rada 
nie idzie jednak również po linii radykalno- 
eksterminacyjnej; również dusznie: sprzecz­
ne z prymitywnym poczuciem sprawiedliwo­
ści są dążenia do usuwania poza obręb spo­
łeczeństwa polskiego tych, co czują się Po­
lakami j złożyli dowody swej polskości.

politykę.
Oba państwa są zainteresowane w u- 

trzymaniu pokoju i równowagi na Bał­
tyku, a •wymiana handlowa surowców 
(węgiel — ruda) podnosi znaczenie bez­
pieczeństwa szlaków bałtyckich.

W Jerozolimie wciąż wre

Nagły zgon
BRATA P. PREZYDENTA

KRAKÓW, 24.5 (tel. wi.). w i»nie. 
działek dn. 23 bm. zmarł w Krakowie 
koło godz. 14 na udar serca brat P. pre. 
zydenta R. P., p. dyr. Ludwik Mościcki 
dyrektor Zakładów Przemysłowych w 
Cieszynie. Zmarły liczył 68 lat.

O śmierci powiadomiono natychmiast 
kancelarię cywilną Prezydenta Państwa 
Decyzja w sprawie ewentualnego prze, 
wiezienia zwłok, względnie odbycia po­
grzebu w Krakowie, me została dotąd 
powzięta.

Na szerszej arenie międzynarodowej po­
lityka*  polska i szwedzka kroczą podobnymi 
drogami. Polityka Szwecji, to polityka neu­
tralności, opartej o własne siły obronne. To 
właśnie zbliża ją do polityki polskiej.

Oba . kraje jednako przeciwne są podziało­
wi Europy na bloki ideologiczne ozy inne 
i w żadnym bloku uczestniczyć nie chcą. 0- 
ba dążą do dobrych stosunków z sąsiadami. 
Polityka Sztokholmu i Warszawy nacecho­
wana jest realizmem i dążeniem do utrzy-

P. PRYSTOROWA NIE ROZUMIE...
W prasie lewiotańskiej i konserwa­

tywnej ukazał się list otwarty posłanki 
Prystorowej p.t. „Dlaczego wystąpiłam z 
Ozonu". P. Prystorowa uczula się do­
tknięta przemówieniem szefa OZN gen. 
Skwanezyńskiego. w którym nazwał se- 
cesjondstów z OZN, „iinsypuatorami, od­
pryskami personalnymi i dywersanta- 
mu“. Uzasadnienie swego wystąpienia p. 
Prystorowa zaczyna od następującego 
credo:

Żydzi podpalili
JEROZOLIMA, 24.5 (PAT). Doszło 

tutaj do ostrych starć pomiędzy żydamn 
a Arabami. •

We wczesnych godzinach rannych w. 
różnych dzielnicach miasta podpalono 
kilkanaście domów arabskich. Czterech 
Arabów zostało rannych. Arabskj omni­
bus został ostrzelany . iprzez nieujętych 
sprawców z dwóch, stron jednocześnie. 
W czasie tego napadu zraniono dwie o- 
soby.

W dzielnicy żydowskiej Arabowie rzu­
cili bombę, odłamki której zraniły rów­
nież dwie osoby. Pomiędzy grupą robot-

domy Arabów
ników żydowskich a Arabami doszło do 
walki kamieniami, w której zraniono 
5 robotników.

Jak przypuszczają dzisiejsze zamiesz­
ki wywołali żydzi, mszcząc się za zastrze 
lenie wczoraj wieczorem w Safet jedne­
go ze swych współwyznawców. Zajścia 
dzisiejsze pociągnęły za sobą 45 ofiar.

LONDYN, 24.5 (PAT). Korespondent 
Reutera donosi z Jerozolimy, że w ciągu 
dzisiejszych zajść zabity został jeden 
żyd, a rany odniosło 12 Arabów, 5 żydów 
i jeden Rosjanin.

Szef sztabu rumuńskiego 

PRZYBYWA DO POLSKI

WARSZAWA 24.5 (PAT). W przyszłym 
tygodniu przybywa do Polski z oficjalną wizy, 
tą szef rumuńskiego sztabu generalnego gen 
Stefan Jonescu.

Będzie on gościem szefa sztabu głównego 
gen. Stachiewicza.

Gen. Jonescu towarzyszyć będzie jego zastę 
pca gen. Sanatescu oraz kilku wyższych ofi­
cerów.

Pobyt w Polsce potrwa około tygodnia.

Za największą wadę narodową, jedną z 
przyczyn upadku Polski uw3iżam skłonność 
do niezgody Polaków, do nie poddawania 
się żadnej dyscyplinie i do zbyt rozwichrzo­
nej indywidualności obok dużej dozy próż­
ności i ambicji.
Wyjątek winni stanowić posłowie i se­

natorowie, gdyż
. Nie możemy być nikomu posłuszni, ani 
dyspozycyjni, bo musimy w każdej chwili, o 
potrzebach kraju i obywateli głosić. A je­
żeli mowa o dyscypUwie,' to ma ona różne, 
odcienie i rozmaicie winna być stosowana. 
Dyscyplina— odpowiednia dla szkół woj­
skowych i odbywających ćwiczenia wojsko­
we — nie nadaje się dla polityków i przed- 
stawicieli społeczeństwa,.
Po wstępnym wyznaniu o konieczno­

ści dyscypliny i odrzuceniu dyscypliny 
organizacyjnej OZN, p. Prystorowa nie 
podaje jednak, jak sobie tę dyscyplinę 
wyobraża. P. posłanka nie rozumie rów­
nież mowy gen. Skw.anozyńskiego.

Nie jestem politykiem, posiadam nato­
miast odrobinę zdrowego rozsądku, nie ro- 
sumiem niektórych myśli w przemówieniach 
Szefa Obów.

Jak można, chodząc po ziemskiej drodze, 
nie iść ani ńa lewą, ani na prawą stronę, śni
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Goście słowaccy
W WARSZAWIE

WARSZAWA, 24.5 (PAT) Delegacja parla­
mentarzystów słowackich z pp. wicemarszał­
kiem senatu ks. Kandobudagem i posłem Si­
dorem na czele złożyła dziś wizytę prezyden­
towi Warszawy St. Starzyńskiemu.

Następnie goście sowaccy w towarzystwie 
grapy parlamentarzystów polsldch zwiedzi!1 
Łazienki ś nowe dzielnice miasta. W godzi 
nach pcpołudnowych prezes Towarzystwa Przy
jaciół Słowaków senator Feliks Gwiżdż podej­
mował parlamentarzystów słowackich śniada-

O zniesienie stanu
STANU WOJENNEGO

BERLIN, 24.5 (PAT) „Essener National 
Ztg.“ donosi x Kowna, że posłowie do sejmi­
ku Majpedzflriego Bing-am i Bakalmiechkes przy 
byli dto Kowna, z zamiarem zwrócenia się do 
ministra wojny o zniesienie stanu wojennego 
na terenie Kłajpedy.

19920 23016 22788 25756 28607 29931 31770 
32499 57045 55844 38152 58325 58458 64774 
68846 70800 75741 80559 101006 104851 104896 
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153418 155986.

Sensacyjny wniosek ah. Motl-Mtiieiio
w procesie b*  sędziego Wątora

środkiem.
Po stwierdzeniu, że Ozon nie trzyma 

się utartych szablonów politycznych 
(ani wilewio, ani w prawo, ani w środku) 
p, Prystorowa daje własną receptę na 
konsolidację, która ma być przeciwsta­
wieniem politycznej tezy Ozonu — a jest 
właśnie jej potwierdzeniem.

To też platforma, na której ma się skon­
solidować społeczeństwo, musi zmieścić i 
lewych, i prawych i środkowych, jeżeli cho­
dzi o ważne państwowe sprawy.
Tego, to my z kjłei nie rozumiemy. 0 

co właściwie tej pani chodlzi? Ale trud­
niej zrozumieć dalszy ustęp, właśnie w 
świetle wywodów p. Prystorowej.

. Niestety, jest prawdą oczywistą, że Ozon 
poszedł wąskim politycznym szlakiem: 
Więc jakże to? W myśl wywodów p. 

posłanki Ozon nie poszedł „ani w lewo, 
ani w prawo" — a jednocześnie poszedł 
„wąskim politycznym szlakiem"? Logi­
ka zaiste kobieca...
ECHA REZOLUCJI OZN

Prasa omawia w dalszym ciągu zapa­
dłe na radzie naczelnej OZN rezolucje, 
szczególnie rezolucję w kwestii żydów- 
skieej. Część głosów pracy, w tej spra­
wie podaliśmy we' wczorajszym przeglą­
dzie prą^y. Qzie oragataaaamy dalsze 
«teS(K=

KRAKÓW, 24.5. (Tel. w.) Na dzisiejszej 
rozprawie przesłuchano najpierw adwokata 
Tomasza Ascheiibrenaera, który miał być o- 
brońcą Ctankiewiczowej w pierwszym jej pro­
cesie ,ale nim nie został, natcmizst występo­
wał w drugim- procesie w roku 1934 o nakła­
nianie mejaikiego Mrowca do fałszywych ze­
znań. Adw. Achenbnenner oświadcza, że wszy­
stko co wie o p. Wątorze, dowiedział się od 
Ciunkiewiczowej jako od swej klientki, wobec 
czego obowiązuje go tajsmrtica zawodowa i 
dlatego prosi o zwolnienie go od zeznań.

Na pytanie sędziego, czy słyszał coś o Wą- 
torże nie o-d Ciimkiewiczowęj, świadek oświad­
cza, że obijały się o jego uszy-różne informa­
cje prasowe orze różne pogłoski. Dalej świa­
dek stwierdza, że były one mało korzystne dla 
sędżiego Wątora, ale nie wie, czy opierały 
się na prawdaie.

Następnie odczytano Ust adw. Ettingera, 
który usprawiedliwił swą nieobecność.

Adwokat tłumaczy się, że wszystko eo wie 
w sprawie-.Wątora, słyszał od klientki swej p. 
Ciwnkiewścznwęj i zasłaniając się tajemnicą 
zawodową podobnie,, jak adw. Aschenbręnner 
prosi o zwolnienie go ód zeznań w tej apra-

Adwokat Hofmikoil-Oistrowski, który, jfk wią 
domio, jest oskarżonym w-tea ^prawie, żąda, by 
jednak sąd nie zrezygnował z. zeznań adw. 
Ettingera. Adw. Hofmokl-Ostrcwslki prosi o 
sprowadzenie p. Ettingera do sądu i ukaranie 
go grzywną, podnosząc, że są tu rzeczy nie­
jasne, -błędy j zaniedbania obrony, które on 
obecnie musi naprawiać j dlatego powołanie 
i przesłuchanie adw. -Ettingera. w roli -świadka 
jest konieczne. ■ ,

Zastępca prawny oskarżyciela prywatnego

Wątot-a adw. Bader wnosi o przesłuchanie ja- 
świadka samego oskarżyciela prywatnego. 

Wówczas adw. Hofmokl-Ostroweki oświadcza, 
że nie ma nic przeciwko temu, aby p. Wątcr 
przedstawił publicznie swe stanowisko i odpo­
wiedział na zarzuty. Uważa jednak za swój 
obowiązek obywatelski zgłosić w sądzie na­
stępujące pismo;

Do Sądu Okręgowego na ręce p. Przewod­
niczącego rozprawy.

Wnoszę ó przekazanie aktów sprawy dzi­
siejszej Panu Prokuratorowi Sądu Okręgowe­
go -w celu wdrożenia dochodzeń i ustalenia 
podmiotowej i przedmiotowej istoty czyny z 
c-rt. 286 par. 2 k. k. popełnionego przez to, że 
dr Józef Wątor w r. 1932 otrzymał od Tow. 
Asekuracyjnego Lloyd za pośrednictwem a- 
genta Dutru 2.5OÓ franków i z wydatkowania 
tej sunny się nie wyliczył, zatrzymując wszyst­
ko dla siebie.

Uzasadnienie
Wyniki przew-odu sądowego z dna 14 sty­

cznia 1938 r. oraz dnia 25 maja -. 1988 r. nie­
zbicie dowiodły faikt otrzymania przez dr Wą-
tcira z rąk osoby względnie instytucji zainte­
resowanej wyniku sprawy Marii Ciukiewiczo- 
wej w roku 1932 pewnej sumy, oraz wydat­
kowania tylko nieznacznej części tej gotówki,
pomijając fakt, iż uzyskana ona została drogą 
przekroczenia niemal wiszyistlkich przepisów 
służbowych o powołaniu roi; i obowiązkach 
sędżiego śledczego. Równocześnie wnoszę o za­
stosowanie prewencji z art. 165 k. p. k.

(—) Zygmunt Hofmold-Ostrowski.
Przewodniczący oświadcza, że listu tego 

przyjąć nie może ; zwraca się do adw. Hof-
mokl-Ostrowskiego, by skierował pismo tó do 
właściwej władzy, ti. do pana prokuratora.

Ostatnia matura
WYPADŁA FATALNIE

Kuratoria szkolne okręgów nauko- 
wydr przygotowują zestawienia dla Mii- 
nislteirstwa oświaty o wynikach tegciroicz- 
nych egzaminów dojrzałości w glnuna 
zjach państwowych i prywatnych.

Jak się okazuje, tegorocana matura 
(która jest ostatnim egzamiraem dojiraa- 
łości w zwykłym temmiilnie letnim, wsku­
tek skasowania klas ósmych gimnazjów, 
wypadła w sposób fatalny. Liiozba stop 
ni niedostatecznych osiągnęła rekord, 
nienotowany już od wielu lat. W samyn 
tyJko okręgu stołecznym ścięło się prze­
szło 200 kandydatów do uzyskania świa­
dectw dojrzałości.

Chrzest rabina
WARSZAWA, 24.5 (tel. wi.). Wielkie 

wrażenie wśród żydów wywołała wiado­
mość o tym, że uczeń rabinaoki Dawid 
Kcipelman (Nalewki 35), pochodzący z 
Kari i r der za -n-Wisłą, ożenił się z 38-let 
nią wdową, chrześcijanką Małgorzatą 
Kipwaklką i cohrzciił się, otrzymując imię 
Jan. Niedoszły rabin osdadl oceanie ze 
swoją żoną w jej zagrodzie rolniczej pod 
Eirasecznem.

Żywcem spłonęła
W HOTELU

OSTROWIEC, 24.5 (Tel. wł.) Straszliwy 
pożar wybuchł W Ostrowcu w hotelu „War- 
sżawśkim“, w którym na drugim piętrze zaj­
mowała pokój rodlzina N5skierów, atożana * 
ojca i trojga dzieci. Płomienie ogarnęły klat­
kę schodową tak, że Niskier oraz dwóch jego 
synów zdążyli uratować się,- wyskakując 1 
nlonęcego budynku oknem. 12-letnia córka 
Nifkiera, Małka, Mie zdążyła wyskoczyć i spło­
nęła żywcem.
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pzi edżina, w której brak ludzi

MŁODZI W HANDLU ZAGRANICZNYM
gdy w latach (powojennych po okresie 

g-jodu towarowego" wyłonił się w nie- 
'zwykle ostrej formie problem nadmiaru 
towaru, w handlu zagranicznym mogb- 
^ny obserwować bardzo poważny wzrost 
roli zagadnień, dotyczących organizacji 
handlowej. Przyczyna tego tkwi w ahęc, 
wykorzystania w jak największym za- 
jjresie wszystkich atutów, niezbędnych 
;da zdobycia rynku zagranicznego. Po­
nieważ wielki postęp standaryzacji osła­
bił konkurencję jakością towaru, wobec 
tego szczególna uwaga zwrócona zosta­
ła na usprawnienie organizacji sprzeda­
ży, na umiejętność bezpośredniego do­
tarcia dio odbiorcy i właściwego „poda­
nia" towaru.

Wzrost znaczenia organizacji handlo­
wej w międzynarodowych stosunkach 
gospodarczych łączy się ściśle ze wzro­
stem -zrozumienia roli ókrmentu bezpo­
średniej prany ludzkiej w rozwoju eks- 
ipansja handlowej. Wartość starannego 
doboru personelu była zawsze docenia­
na w handlu zagranicznym ma terenie 
takich państw, jak Anglia, Holandia, — 
czy Niemcy, i nie ulega wątpliwości, że 
do ich sukcesów na ipolu handlu zagra­
nicznego przyczyniło saę w niemałym 
stopniu właściwe rozwiązanie „proble­
mu człowieka".

Z warunków, w jakich odbywa się 
handel międzynarodowy wynika, że zdo­
bycie i trwałe utrzymanie rynku możli­
we jest tylko pnzy dobrej organizacji , 
wszystkich ogniw, umożliwiających cyr­
kulację towarów. Często np. drobne u- 
chybienia przy zamówieniu, dyspozycji 
wysyłkowej, lub likwidacji należności, 
powodować mogą poważne komplikacje 
— a w rezulbaoie straty. Ze wszystkich 
tych względów kwalifikacje pracowni­
ków handlu zagranicznego stanowią za­
wsze ważny element siły ekspansywnej 
handlu danego kraju.

W handlu zagranicznym istniały za­
wsze j istnieją nadal piękne perspekty­
wy dla przedsiębiorczych, młodych lu- 1 
dzi. Młody przedsiębiorca winien posia­
dać wszystkie te cechy, które młodość . 
korzystnie wyróżniają — zaipał do pra­
cy, energię, wiarę w swoje siły, obok 
pewnej dozy teoretycznego i praktycz­
nego przygotowania do zawodu.

Młody i zdolny fachowiec ma przed 
sobą wielką przyszłość w polskim han­
dlu zagranicznym. Polska jest obecnie 
ciągle w stadium stwarzania sobie pew- 
wej pozycji w obrotach międizynarodo- 
wych. Abstrahując od koniunktural­
nych niepowodzeń, stwierdzamy, że na­
sza ekspansja handlowa stale rośnie, — 
zmierzając do zapewnienia nam takie­
go przynajmniej udziału w międzyna- . 
rodowych obrotach, któryby odpowiadał : 
naszemu znaczeniu pofldtycznemu. W tej i 
Pionierskiej akcji istnieją wielkie możli­
wości dla młodego i pracowitego agen­
ta handlowego, maklera okręgowego, — . 
czy ubezpieczeniowego, bankowca, lub 
wreszcie urzędnika większej firmy han­
dlowej. Szczególnie pociągająca dla wiło 1 
dych jest praca agenta handlowego. — 
Agent jest samodzielnym kupcem, jego 
działalność wymaga stosunkowo mniej­
szych kapitałów, a pracę ma ogromnie 
ciekawą i dającą wiele poiła do wyzy­
skania indywidualnych zdolności.

Reasumując możemy stwierdzić, że w 
Polskim handlu zagranicznym młode i 
wykwalifikowane siły stanowią bardz-o 
Pożądany element i że odegrać powinny 
‘Poważną rolę na polu rozwoju polskiej 
ekspansji zagranicznej.

sir Charles Addis prayitaieaa jako przy­
kład znaczenia kwalifikacji personelu 
dla pomyślnego rozwoju handlu zagra­
nicznego, doskonałe wyniki banku fran­
cuskiego Bamąue de klmdo^Ghi.ne, który 
osiągnął je głównie dlatego, że zwrócił 
ma to zagadnienie ipilną uwagę, a z dru-

Człowiek o nazwisku Adolf Fiihrer 
opowiada o swych przygodach

Kawiarnia w Bazylei. Przy stoliku Siedzi 
dwóch mężczyzn. Jeden z nich jest korespon­
dentem „Paris Soir", drugi emigrantem poli­
tycznym z Niemiec. Poznali się przed chwilą. 
Prcwsdzą żywą rozmowę.

— Pew*ny  jestem — mówi młody, przystoj­
ny emigrant — że historia, .którą pamu opo­
wiem, będzie bardzo żisbawiia...

— Pan jest Niemcem?
— Tak, Jestem byłym sekretarzem Korpo­

racji Katolickiej w Kolon'!!. Przed kilku tygod­
niami znajdowałem się jeszcze w obozie kon­
centracyjnym pod Berlinem. Teraz jestem w 
Szwajcarii, gdz''e oddycham wreszcie wolno­
ścią na nowej drodze mego życia.

— Nie widzę nic zabawnego w tym wszyst-

— No, to sprawa mego nazwiska...
— Nazywam się... Adolf Fiihrer..
Na potwierdzenie swych słów, młody czło­

wiek pokazuje dziennikarzowi swoje papiery i 
dowód osobisty.

— Nazwisko moje — kontynuuje młodzie­
niec —■ było przyczyną kilku przykrych dla 
mnie i groteskowych incydentów. Kiedy po raz 
pierwszy komendant obozu koncentracyjnego 
wezwał wszystkich internowanych, celem usta­
lenia nazwisk i zawodów — doszło do tato ej 
rozmowy;

Dochody budżetowe wzrosły
o 5.8 procent

Dochody budżetowe w kwietniu br wy 
niosły ogółem 201.921 tys: zł i są wyższe 
o 5,8 proc, od dochodów kwietnia ub. r. 
które wynosiły 190.680 tys. ził.

Jeżeli chodzi o poszczególne pozycje 
dochodów, to daniny publiczne wzrosły 
o 9,95 proc., a mianowicie iz 108.252 tys. 
zł w 1937 r. dto 119.032 tys. zl w kwiet­
niu rb., monopole wipłaciiy więcej o 1,51 
proc., a miianowice 56.249 tys. zł wobec 
55.408 tys. zł w r. ub. Wpłaty przedsię­
biorstw wyniosły 9-270 tys. zł wobec 
7.157 tys. zł w .r ub.

Dziś w Budapeszcie

Międzynarodowy Kongres Eucharystyczny
Dzisiaj legat papieski, kardynał Pa- 

celli w otoczeniu 17 kardynałów, wielu 
arcybiskupów i biskupów oraz mnóstwa 
wiernych dokona uroczystego otwarcia 
międzynarodowego Kongresu Euehary- 
stycznego w Budapeszcie.

Kongresy Eucharystyczne mają cel 
dwojaki: Pierwszy — to złożenie należ­
nego hołdu Najświętszemu Sakramen­
towi. Urządza się wspaniałe uroczysto­
ści, których część istotną stanowią msze 
pontyfikalne, wspólna adoracja i komu­
nia oraz procesja przez ulice miasta.

Drugim zadaniem Kongresu jest na­
rada nad sposobem rozszerzenia królest­
wa Eucharystycznego. W tym celu urzą­
dza się posieizen-a, odczyty, dyskusje 
w sekcjach i na posiedzeniach general­
nych.

Pierwszy międzynarodowy kongres 
Eucharystyczny odbył się w Lille w r. 
1881, następnie w Avigmon w r. 1882, 
w Leodium w 1883 r. aż ido nassizych cza­
sów.

Niektóre kongresy imały doniosłe zna­
czenie w rozwoju myśli katolickiej. Pa­
miętne są słowa Prymasa Poilski, kardy­
nała Hlonda, wypowiedziane na ikoaigre-

giej strony niepowodzenia banku Com- 
ptoir d‘Eseomp który je złekcaważyi.

Pamiętajmy o tym, że są wszelkie 
warunki po temu, aby również młodzi 
pionierzy polskiego handlu zagraniczne­
go stanowić mogli kiedyś iprzykłai po­
zytywnych wartości bezpośredniej pra­
cy ludzkiej.

— A ty, obszarpańcze, jak się nazywasz?
— Fulirer, panie komendancie — odpowie­

działem zbity nieco z tropu.
— Fiihrer? Ty śmiesz pokpiwać sobie z na­

szego kanclerza? Ja clę nauczę rozumu!
— Ależ, przepraszam, pumie komendancie, 

nazywam się naprawdę Fiihrer.
— A twoje imię?
— Obawiam się panie komendancie, powie­

dzieć... Bo będzie się -pan jeszcze bardziej na 
mnie gniewać. Nia) imię mi Adolf.

Można sobie wyobrazić — opowiada młody 
Niemiec — jaWe zdziwienie i powszechny wy­
buch śmiechu spowodowała moja odpowiedź.

— Czy często m:ał pan nieprzyjemności z 
powodu swego nazwiska — pyta się rozbawio­
ny dziennikarz.

— Za każdym razem, kiedy przenoszono nas 
z jednego obozu do drugiego, a działo się to 
trzykrotnie. Również przy zrru«nie komendan­
ta oboziu, a było ich dwumstu w ciągu dwóch 
lat mego więzienia. Za każdym razem imię i 
nazwisko moje wybuchało jak bomba.

Adolf Fiihrer skończył swe opowiadanie.
— Cóż pan zamierza teraz robić? Pozosta­

nie pan w Szwajcarii? — spytał dzfennikarz.
— Nie -wiem. Pewnym jest tylko jedno — 

przysięgam panu, iż nie powrócę do Niemiec...

wego

Zmniejszyły się natomiast L zw. do­
chody administracyjne, a mianowicie z 
19.868 tys zl w kwietniu r. ub. do 17 370 
tys. zl w r.b.

W dziale dan«i publicznych wzrost 
wykazały prawie wszystkie pozycje, spa­
dły natomiast w związku ze znaczną re-j 
dukcją stawek wpływy z podatku spe­
cjalnego, które wyniosły 8.566 ty. zł wo­
bec 13.948 tys. zł w kwietniu r. ub. W 
szczególności .podatki bezpośrednie przy­
niosły 70.683 tys. zł wobec 58.436 tys. 
zł w r. ub. podatki pośredni e 17.505 tys.

sie lublańskim:
„świat albo się odrodzi, albo zginie — 

mówił ks. Prymas — świat wije się bo­
leśnie w kurczach. Warunki, które się 
w ciągu ubiegłego stulecia złożyły na 
cdchrześcijanienie. życia publicznego, — 
stworzyły tyle nieznośnych krzywd ja­
wnych i trwałych, społecznych i prywat 
nych, że wytknął je Ojciec św. history­
cznymi słowy we wspaniałej encyklice 
„Quadragesimo anno“. Odrodzenie, któ­
re świat zbawić może, jest złożone w 
Bogu i Ewangelii. Zaczynem tego odro­
dzenia jest Chrystus i Jego Euchary- 
stia. Dlatego to w tylu krajach z taką 
wytrwałością i uroczystością podaje 
Kościół ludom ten zaczyn ewangeliczny, 
aby cała ludzkość powoli dźwignęła się 
z niewoli materii do wolności synów bo­
żych..."

Słowa te nabierają znamiennej wy­
mowy dzisiaj, w r. 1938, kiedy liczne 
rzesze katolików niemieckich j. austria­
ckich są odcięte od kongresu budapesz­
teńskiego.

Jak wiadomo, rząd Trzeciej Rzeszy 
specjalnym zarządzeniem zakazał kato­
likom niemieckim ■ austriackim wzięcia 
udziału w uroczystościach budejpeszteń-

zł (13.628 tys. zł), cło 12.634 tys. zł. 
11.873 tys. zł), wreszcie opłaty stemplo­
we 7.683 tys. zł (8.165 tys. zł).

Z pośród monopoli — Monopol Tyto- 
pćowy wpłatę utrzymał w wysokości ze­
szłorocznej, tj. 26.500 tys. zł. Monopol 
Spirytusowy zaś wpłacił 19.516 tys. zł, 
tj. o 3.460 tys. zł więcej niż iw kwietniu 
r. ub. Wreszcie z przedsiębiorstw pań­
stwowych lasy wpłaciły 2.000 tys. zł, a 
koleje państwowe 5.000 tys. zł wobec 
4.625 tys. zł iw r. ub.

Zwiększone ogólne dochody budżeto­
we zgodnie z uchwalonym budżetem (po­
zwoliły na dokonanie zapreliminowanych 
wyżej w tym roku wydatków, które wy­
niosły 199.436 tys. zł wobec 189-930 tys.

Tyjesz... zalecono Ci 
długie spacer y... 
Nic z tego, jeśli Cię 
bolq nogi. Doznasz 
ulgi, stosując sól 
..Kia wiol” Ap. Kowalski

Nowy dyrektor
DEPARTAMENTU 

GÓRNICZO - HUTNICZEGO
Dyrektor departamentu górajiczo-hut- 

.niczągo w Ministerstwie przemysłu i 
handlu p. Czesław Peohe ustępuje z 
.dniem 1 czerwca z zajmowanego od sze­
regu lat urzędu i przechodni na j.nine sta­
nowisko do przemysłu.

Na jego eriiejsee mianowany będzie 
wybitny znawca zagadnień górnictwa 
naftowego, b.'dyrektor naczelny „Polmi- 
nu“ inż. Stefan Dażwański. No-wy dyre­
ktor miał objąć początkowo departament 
przemysłowy w M. P. i H., wobec ustą­
pienia dyr. Pechego decyzja ta została 
zmieniona.

Departament przemysłowy również 
ma być obsadzony w najbliższym czasie.

Czy Komintern 
subwencjonował 

DZIENNIKI W POLSCE?
Niezwykle sensacyjny proces o an>ie- 

siawienie znaleźć się ma w poazątkaćh 
mieś, czerwca na wokandzńe Sądu dkrę- 
gowego w Grudzaądau.

Kierownik Instytutu antybolszewic- 
kiego, ksiądz Kwiatkowski', w czasie jed­
nej ze swych prelekcji, zarzucił kilku 
dziennikom, iż korzystają one z subwen­
cji Kominternu Wydawnictwa te zdecy­
dowały się wystąpić na drogę sądową o 
zniesławienie. Skarga podpisana jest 
przez dwóch znanych obrońców warszaw 
skich prof. Glazera i adiw. St. Zielińskie­
go. W charakterze świadków powołani 
będą ni. in. wiceprokurator dla spraw po­
litycznych iprzy Sąśzie okręgowym w 
Warszawie, Piotrowski i radca M. S. 
Wewn. Bach.

sk:ch. Mimo to biuletyn berlińskiej die­
cezji katolickiej, organ ks. biskupa voń 
Preysinga, zamieszcza apel wzywający 
wiernych do manifestowania przy po­
mocy obchodów religijnych swej soli­
darności z Kongresem Eucharystycz­
nym w dn. 25—29 maja.

Przez całe trwanie kongresu będzie 
co wieczór odprawiana msza uroczysta 
w katedrze św. Jadwigi w Berlinie. W 
dniu Wniebowstąpienia 26 maja i w 
niedzielę 29 maja będzie wystawiony w 
katedrze Św. Sakrament. Tej samej nie­
dzieli ks. biskup von Preysing odprawi 
w katedrze św. Jadwigi mszę pontyf iikał- 
ną, wieczorem zaś wygłosi kazanie. Pro­
cesja i „Te Deum1 zakończą te uroczy­
stości.

Kardynał Pacelli legat papieski na 
Światowy Kongres Eucharystyczny — 
przybył do Budapesztu. Na dworcu po­
witał kardynała regent Horthy, rząd z 
premierem Imredy na czele? Po uroczy­
stym powitaniu na dworcu kardynał Pa- 
celłi udał się do kościoła koronacyjnego, 
a stamtąd odjechał do pałacu królew­
skiego, gdzie przygotowano dla niego 
apartamenty.
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Burzymy pomnik niewoli

Cerkiew zniknie z śródmieścia Sosnowca

ZEZEM

List p. Prystorowej
(Patrz: Przegląd prasy)

Po mowie Szefa Ozoniu

W dwudziestym roku Niepodległo­
ści Sosnowiec nareszcie pozbędzie się 
ponurego wspomnienia niewoli i wrażej 
przemocy, która w pętach i okowach 
trzymała Naród, zabijaj ąc każdą śmiel­
szą myśl, skazując ma szubienicę, kator­
gę i więzi einiia tysiące bojowników o lep­
sze jutro Ojczyzny. Tryumfalnym prze­
jawem tej obcej siły, niewolącej Polskę 
były w b. zaborze rosyjskim bizantyń­
skie świątynie stawiane wszędzie, jako 
widomy znaik naszej niewoli a awycię- 
stwa wroga.

Wasnoszone cerkwie starano się uczy­
nić najokazalszymi, aby rozmiarem i 
świetnością ich wnętrz przytłoczyć, po­
razić Polaków, a obcą przemoc tym wię­
cej uwypuklić , iprzez nadanie krajowi 
charakteru przedsionka Wschodu. Ko­
ścioły katolickie spychane były na pe­
ryferia, w śródmieściach panoszyły się 
obce duchem świątynie, o kopulastych, 
tak charakterystycznych wieżycach. 0- 
kazala, budowana przez cale imperium 
rosyjskie cedkńew w stolicy Polski sta­
nęła na najpiękniejszym placu, gdzie on­
giś odbywały się rewie wojska polskie­
go, aby swym przytłaczającym rozmia­
rem świadczyć o innych panach Warsza­
wy i b. Kongresówki.

Ten pomnik hańby i niewoli stolica 
zniosła w pierwszych latach Niepodle­
głości. Na prowincji jednak cerkwie po- 
zostały po daiwnemu i nic ich trwania 
nie usprawiedliwia., boć są miejscowości, 
gdzie kolonie prawosławne liczą zaledwie 
po parę osób.

W Sosnowcu mamy dwie cerkwie: jed­
ną przy ul. Kicińskiego, drugą przy ul. 
3 Maja. Cerkiew przy ul. 3 Maja posta­
wiona została w lwiej części za pienią­
dze niektórych przemysłowców. W po­
czątkach wojny kolonia prawosławna 
przeniosła się całkowicie z cerkwi z ul. 
Kilińskiego do dużej cerkwi i ten stan 
trwa dotychczas. Kolonia prawosławna 
w Sosnowcu nie jest liczna, wystarczy 
na jej potrzeby cerkiew imała. Pomnik 
niewoli aaitym przy ul. 3 Maja w niczym 
nie usiaraiwiiedliwia swego istnienia w 
tym miejscu.

W dodatku cerkiew ta grozi zawale­
niem, stanowi więc niebezpieczeństwo 
publiczne, na skutek złego stanu murów. 
Taką opinię wydał (państwowy rzeczo­
znawca, który przeprowadził szczegóło­
we badania. Te względy oraz względy 
przytoczone na wstępie są wystarczają­
ce, aby z śródmieścia Sosnowca usunąć 
cerkiew, nadającą tej dzielnicy chara­
kter niepolski, obcy i czasy niewoli przy 
pomijający.

Wiadomość podana iprzez nas wczoraj 
o rozbiórce ceirkw.i przy ul. 3 Maja wy­
wołała w Sosnowcu duże wrażenie. Opi­
nia publiczna jest zgodna: cerkiew po­
winna zniknąć. Niektórzy z naszych roz 
mówców wyrażali uziasadmione zdziwie­
nie, że do tej pory nikt się tą sprawą 
nie zainteresował i w dwudziestym 
roku Niepodległości w śródmieściu mia­
sta stoi jeszcze obca nam duchem świą­
tynia. Mieliśmy i interwencje rdzennych 
Polaków, którzy radziby jeszcze jakiś 
czas zaczekać z rozbiórką cerkwii. Z tymi 
ludźmi o mentalności niewicilinicaej trud­
no jest dyskutować.

Przestaliśmy już wspominać o kajda­
nach, o politycznym niebycie Polski. Bu­
dujemy Polskę nową, inną, o szerokich 
horyzontach, Polskę wielką i potężną. 
Młode pokolenia wchodzące w życie nie 
powinny widzieć na naszych ziemiach 
pomruków niewoli, pomnikóy niesław­
nych dni Narodu. Nie chcemy i nie ma­

my potrzeby znosić u siebie w kraju 
monumentalnych gmachów, które budo­
wali obcy na swoją chwalę i swój 
tryumf.

Ozas już nagwyższy, aby z Polski jak 
długa i szeroka starto patynę niewoli, 
zburzono niepotrzebne gmachy, a na ich 
miejsce wzniesiono pomniki pcteikiej tę? 
żyzny,, polskiej mocy, siły w poczucia na­
rodowego. (b).

Zarząd miejski w Sosnowcu, wobec te­
go, że zarząd iparafii prawosławnej me 
przystąpił do rozbiórki cerkwn przy uli­
cy 3 Maja, powierzył roboty związane z 
rozbiórką przedsiębiorstwu inż. Piotrow­
skiego.

Wczoraj rano opieczętowano drzwi 
frontowe u boczne cerkwi, dzisiaj zaś od 
rana rozpoczmie się rozbiórka cerkwi.

JE. Its. biskup Ir. I. Minii
wizytował żeńską szkołę rzemiosł

Dnia 23 bm. wizyitawŁł żeńską szkołę rze­
miosł im. ks. kam. Fr. Raczyńskiego w So­
snowcu JE ks. biskup dr Teodor Kubina w o- 
toczeniu następujących księży: ks. szamb. Goli, 
ks. kan. Fr. Raczyńskiego, ks. wizytatora Łu­
gowskiego, ks. Macha, proboszcza pairsfii’ Sta­
ry Sielec oraz ks. pref. Babczyńskiego.

W pięknie udekorewanej sali szkolnej odby­
ła się uroczystość powitania Dostojnego Arcy- 
pseterza. Po odśpiewaniu hymnu przez ucze- 
nice przemawiał ks. kam. Fr. Raczyński, zało­
życiel szkoły, podkreślając doniosłość obecnej 
chwili w historii szkoły i zaznaczając przy 
tym, że przed 11 laty JE ks. biskup błogosła­
wił nowopowstałej szkole liczącej wówczas 20 
uczenlic ,a dziś kształcącej z górą 230 dziew­
cząt. Następnie przemawiała dyrektorka' szko­
ły P. W. Zahorska zapoznając JE ks. biskupa 
z rozwojem Szkoły, która obecnie kształci licz­
ny zastęp młodzieży żeńskiej w kilku kierun- 
toch zawodowych. W swym przemówieniu p. 
dyn. Zshorska zaznaczyła, iż absolwentki tu­
tejszego zakładu są jednostkami pożądanymi 
w pracy jako wykwalifikowane siły rzemiosłu' 
polskiego.

Następnie przewodnicząca Sodałicji po po­
witaniu Dostojnego Gościa zdsła krótkie spra­
wozdanie z rozwoju i dziabitaości tej organ-
zacjli, po czym przemawiała w imieniu uczenie ,

przewodnicząca samorządu uczniowskiego, pro 
sząc Jego Ekscelencję o błogosławieństwo w
pracy szkolnej orcz na przyszłą drogę życia.

Z kolei wygłosił piękne przemówienie JE ks. 
biskup Kubina, który zaznaczył, że pomyślmy
rozwój zawdzięcza szkoła niestrudzonej
lałności ks. kan. Fr. Raczyńskiego i gorliwej
pracy p. W. Zahorskiej, dyrektorki szkoły crac 
osiego Grena Nauczycielskiego, po czym Do­
stojny Pasterz zwrócił śię do uczenie ż pr.cśbą,
aby godnie reprezentowały w przyszłości ro­
dzime polskie rzemiosło i aby ich ambicją by­
ło podniesienie i udoskonalenie rzemiosła1 w Pol 
sce Odrodzonej przez usilną, twórczą pracę.

Po przemówieniu ks. biskup udzielił błogo­
sławieństwa arcypasterkiego Gronu Nauczy­
cielskiemu i zebrsnym uczenicom, po czym 
zwiedził wystawę, obrazującą dorobek prac u- 
czenic szkoły rzemiosł, a następnie wizytował 
lekcję religii prowadzoną przez ks. pref. Eab- 
ozyńsl-.icgo oraz warsztaty w czasie zajęć za­
wodowych.

W ,yra dniu ks. biskup wizyto wisi również 
Dom sierot załcżcniy przez ks. kan.. Fr. Ra­
czyńskiego, gdzie Dostojnego Gościa powitała 
p-zt?ożona j wychowanki Zakładu. Po tej wi­
zycie JE ks. biskup Kubina odjechał żegnany 
przez zgromadzone na1 dziedzińcu szkolnym i -
czenice uw' Grono. Nauczycielskie.

ZAGŁĘBIA
KALENDARZ DNIA

25
Maj

Środa
Dni Krzyż. Grzegorza VII p. 
Słowiański: Borysława
Słońca wsch. 3.29, zach. 19.57
Księżyca wsch 1.5, zach 14.55

HISTORIA PODAJE:
992 Zmarł pierwszy król Mieczysław I. 

1471 Wł. Jagiellończyk królem czeskim 
1807 Francuzi i Polacy zdobywają Gdańsk 
1809 Gen. Rożniecki zajmuje Jarosław 
1841 Urodziła się pod Grodnem El. Orzeszkowa 
1925 W Paryżu zamoirdcwano aitam. Pettarę.
PRZYSŁOWIA:

Jak w maju zimno, 
AEORYZMY:

to-w stodole ciemno.

Pewiien nieprzyjaciel kobiet i małżeństwa 
tak maiwiał: „Ile razy kładę się spać, czynię 
to ze strachem, gdy sobie napomnę, że Adam 
właśnie podczas snu dostał żonę".
RADY PRAKTYCZNE:

Marmur stłuczony można skleić gipsem roz­
robionym białkiem.

----- -00°--------
Kina w Sosnowcu grają dziś

ZAGŁĘBIE: Niemy bohater.
EDEN: I Za kulisami sławy, II Zamasko­

wany jeździec.
PATRIA; żółty pirat.

Dyżury aptek w Sosnowcu
Dziś dyżury nocne pełnią następujące apteki: 

J. Garbaczewskiego — ul. Sienkiewicza 9 
W. Wasilewskiego — ul. Modrzejowska 10
W. Zielezińsikicgo — ul. Orla 28

ZARZĄD ZWIĄZKU POŁOŻNYCH ODDA 
SOSNOWIEC zawiadamia wszysłke położne
przynależne do Związku lub nie, iż w dniu 29 
bm. o godz. 1-5 w lokata Związku .,Praca“ 
p zy ul. Mariackiej 1 odbędzie się zebranie, l.s
którym zapozna dr Molioki wszystkie położne
o mających siię odbyć kursach pielęgniarstwa. 
Sprawa bardzo ważna. Zarząd uprasza o licz­
ne ■ punktualne przybycie.

Teatr w Katowicach
REPERTUAR

środa 25 bm. godz. 16 — „Drzemka" — „Zło 
ta kuła" (dla dzieci); godz. 20 — „Po tej i 
po tamtej stronic"

Czwartek 26 bm. godz. 15.30 — „Po tej i po 
tamtej stronie"; godz. 20 — „Gałązka roz­
marynu"

Piątek 27 bm. godz. 20 — „Po tej i po tam­
tej stronie"

Sobota 28 bm. godz. 15.50 — „Gałązka roz­
marynu" (dla szkół); godz. 20 — „Po tej i po 
tamtej stronie".

—o(to-------
Wieczór regionalny

„NA KASZUBY!"
Zarząd Obwodu LMK Sosnowiec zawiada­

mia, ze w środę dnia 25 bm. starsniem sar c- 
rządu szkolnego -przy państw, gimnazjum im. 
St. Staszica, przy współudziale uczenie państw, 
gimnazjum im. El Plater, prywatnego gimna­
zjum im. H. Rzadkiewiczowej ons® Koła T MK 
przy gimn. im. St. Staszica urządzony zosta­
nę w auli tegoż gimnazjum wieczór regional­
ny „Na Kaszuby!" z następującym progra­
mem: 1) Słowo wstępne; część I Gdańsk a 
Polska w świetle historii (obrazek z historii 
Gdańska i Pomorza1); część II Wesele kaszub­
skie (tańce, pieśni! i bajki kaszubskie).

Początek wieczoru o godz. 19.30; ceny bile­
tów: siedzące od 0.50 do 1 zł, stojące 0.30 zł.

------- OQO—
X ZARZĄD ZW. CZELADZI RZEMIEŚLNI­
CZEJ CHRZEŚCIJAŃSKIEJ W SOSNOWCU
podsje do- wiadomości zainteresowanym, że
najbliższym czasie z inicjatywy Związku u- 
iządzony zostanie po raz ostatni 1-miesięczny 
kurs przygotowawczy dla eksternów, tj. dla 
tych wszystkich, którzy z jakichkolwiek bądź 
powodów nie ukończyli publicznej szkoły do­
kształcającej zawodowej i z tych względów nie 
mogą składać egzaminów czeladniczych. Zgło­
szenia kandydatów na kursy przyjmuje sekre- 
tairiait Związku (Dom Społeczny, ul. Żytnia 10
pokój nr 14) codziennie od godz. 17—20, w 
niedziele i święta ad godz. 11—12.

pewna przezacraa posłanka 
obraziła się, gdy mówił 
o odprysk’-eh, dywersamtach...
Ogłosiła wi ęc -w gazetach 
swojej secesji przyczyny, 
ubolewając najbardziej, 
że brak u nras... dyscypliny.

Szerszeń.

Wieczór Słowackiego

W GIMNAZJUM IM. RZADKIEWICZOWEJ 
W ubiegłą niedzielę urządziła IV kl. ginw, 

im. Rzadkiewiczowej w Sosnowcu przy współ­
udziale uczenie III kl i ucanuów gmn. Staszi­
ca „Wieczór Sicwseklicgo", na który złożyły 
się: życicrys Słowackiego, pięknie opracowany 
i wygłoszony przez ucz. IV kl. Z. Gurtzmanów. 
nę; melodeklamacja „Siruibr.o mi Boże" wypo­
wiedziana- z artystycznym zacięciem przez ucz. 
IV kl. B. Siuitkowską, przy ałtampan-umencie 
•©z. IV A. Jagielłowiozówmy; fragment sce­

niczny 7. V aktu „Matói Stuart", w którym w 
roli tytałcwej ucz. IV kl. J. Bargf.elównła o- 
czarowała publiczność swą grą i efektownym 
kostiumem; ucz. III kl. I. Korn-cwozćwna w 
noli pazi? i rćz. I kl. l e. Jrrczyńiiki w r?Ji 
Botwella byli bardzo dobrzy.

Druga część składała się z 5 końcowych sce 
„BzMadyny", w której brali udziel uczeiuce
III i IV kl. gisnw. Rzadkiewiczowej i iiozwio- 

a na szczególne wjiróżn-emie zasługują: ucz,
IV kl. Marczakówna w roli Balladyny, ucz. III 
kl Zielińska' w roli matkl-wdcwy, ucz. IV kl. 
Hairiair.kfeiwiicz w roli krr.claroa, ucz. IV kl.

roli Filona. Reszta amatorów dostro'-
ła się do całośoi b.i dobrze. Staranna reżyserią 
spoczywała w ręk:ch pref. Trzenrk-'-v?k’ej. 
P^ikne dekoracja w wykonaniu p. pref. Gliń­
skiej. W. K.

Echa „Święta pieśni"

W NIWCE
Trzeba być miłośnikiem peśni i muzyki, aby

doceniać znaczenie „Święta Pieśni" ze wzglę­
dów -kulturalnej potrzeby i jego wychowawcze­
go ztr.aczema. Lecz jako jedna z orgiTJ-zato- 
rek chcialabym tą drogą podziękować wszyst­
kim tym, którzy się do uczczenia tego święta 
berórćereaownie przyłożyli, a więc; zarządowi 
kopalni „Niwika" za techniczne ułatwienie w 
■organizowaniu tej imprezy, jak i za orkieetralź 
ny współudział, chórowi Tcwarzys-twr.i drama- 
tyczr.o-muzyozinego wraz ze swym sędzEwym 
dyrygentem i k-ipelmistrzem p. E. Winterem, 
chórowi górników z p. dyrygentem Mikołaj­
czykiem n« czele, dającemu dowód, że i cięż­
ka i twarda praca pedziemma nie przeszkadza 
wykrzesaniu ze sieWe pieśni, samej orkiestrze 
za efektowne i rekl.mowe urozmaicenie pro­
gramu, Inspektorowi straży ogniowej p. Gws-j-
nertowi za dostarczenie opieki jak i samej o- 
piece, wreszcie wozystkim tym, którzy swą o-
•eencecią uczcili „święto Pieśni" i zachęcili
tym samym chórzystów małych i dużych wraz
z dyrygentami do dalszego kultywowania pie­
śni w sjikrese ewaCch możliwości.

. Nie obyło się bez usterek przy organizacji, 
jednak zdać to proszę na karb debintar.-ta w 
organizowaniu podobnych imprez, bowiem w 
przyśbł-ym roku „święto Pieśni" na pewno bę­
dzie jeszcze okazalsze. E. H.

Z z i głębia węgl. do COP

DZISIEJSZA AUDYCJA ZAGŁĘBIOWSKA
Dziś w środę o godzi. 20 w ramach audycji 

„Zagłębie Dąbrowskie nra- głos" wygłoszona 
będzie pogadanka pt. „Z Zagłębia Węglowego 
do COP". W pogmdance tej będzie mowa o 
drogach komunikacyjnych z Zagłębia do. Cen­
tralnego Okręgu Przemysłowego.

Porrsdto komunikujemy, że począwszy cd 
przyszłego tygodnia audycje zagłębiowskie w 
okres'e letnim odbywać się będą nie w środy 
lecz w poniedziałki o godzinie 22 min. 5. Pier­
wsza taka -siudycja odbędzie się już w nadcho­
dzący poniedziałek o wymienionej wyżej go­
dzinie. Treścią pogadanki będzie piękno z:po- 
mnianego nieco przez zagłębień Ojcowa.

X ZARZĄD SOSNOWIECKIEGO OBWODU 
MIEJSKIEGEO LOPP składa tą drogą podzię­
kowanie tym wszystkim osobom, które prze­
kazały ostatnio ofiary na LOPP za pośrednic­
twem administracji Kuriera Zachodniego.
X CHOROBY ZAKAŹNE. W ub. tygodniu 
zanotowano na terenie Sosnowca .następujące 
przypadki zachorowań i zgonów na choroby 
zakaźne; płonica 1, krztusiec 2, jaglica 1 gruź­
lica 5 (6 zgonów), odńa 4, nągimin. zap. przy 
usznicy L
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Bolączka mieszkaniowa w Zagłębiu

O d ach nad głową 
dla bezdomnych i robotników

Po wo-jmie, która obok ofiar w lu- 
j^jach zniszczyła również ich osiedla, 
gestia mieszkaniowa wysunęła się na 
X^o zagadnień społecznych. Wyjściem 

sytuacji było wzmożenie ruchu bu­
dowlanego, co zaznaczyło się zaraz w la- 
tlCh powojennych. Niestety gorączka 
budowlana ogarnęła (przede wszystkim 
ńinycli spekulantów, Odtórzy budowali 

Lndentuie „na eksport", byle jiaik naj­
więcej zarobić. Skutek był talki, że już 
‘kilku latach domy takie waliły się, 

Id) stawały się niemożliwe do zamiesz- 
kania. Następnie znaczniejsze nasilenie 
ruchu budowlanego przyszło ok. roku 
1930 __ jednak kryzys gospodarczy za­
hamował dalszy ruch. Dopiero od dwóch 
lat, (kiedy wydźwrgnęłiśmy się już z kry­
zysu, zabrano się znowu do budowania 
Jednak wobec stałego (przyrostu ludności 
oraz postępującej z roku na rok urba­
nizacji, względnie napływu ludności wiej 
skiej do miast, budownictwo prywatne 
okazało się niewystarczające. Szczegól­
nie w okręgach iprzemystowych i fa­
brycznych zagadnienie mieszkaniowe za­
częło być coraz bardziej piękące. Walkę 
z brakiem mieszkań prowadzi Towarzy­
stwo Osiedli Robotniczych, które w ca­
łej Polsce buduje zwarte kolonie dla ro­
botników. Alkcja ta prowadzona jest 
szczególnie na terenie Śląska. Prócz tego 
samorządy miejskie i wiejskie budują 
ciągle nowe baraki dla bezdomnych. 
Wszystko to jednak nie zdoła nasycić 
wzrastającego z roku na rok głodu roiesz 
kawowego.

Szczególnie dotkliwie daje się on od­
czuwać w Zagłębiu Dąbrowskim, które 
pozostaje moono w tyle w akcji budowy 
osiedli robotniczych i baraków dla bez­
domnych. Wystarczy przejść sdę chociaż­
by na taką „Abisynię", żeby mieć roz­
paczliwy obraz zagadnienia mieszkanio­
wego w Zagłębiu. Cóż z tego, że Miejski 
Komitet opieki nad dziećmi i młodzieżą 
wybuduje jeszcze jeden Dom noclegowy, 
cóż znaczy, jeśli w budżecie miasta So­
snowca wstawi się ipozycję trzy i pół ty­
siąca złotych na Dom noclegowy, 3 ty­
siące złotych na komorne dla biednych, 
czy 900 złotych na ubrzymanie baraku 
dła bezdomnych w Milowieach. Wszyst­
ko to jest kroplą w morzu zapotrzebo­
wania.

Przeczytaliśmy, że prezydent Roose- 
velt planuje w celu zwalczania bezdom­
ności i usunięcia z miast amerykańskich 
brudnych, zaniedbanych dzielnic, zorga­
nizowanie pięciolatki mieszkaniowej, na 
którą chce przeznaczyć 5 miliardów do­
larów ! Za pieniądze te ma być zbudowa­
ne w ciągu pięciu lat 4 miliony nowych 
domów. Oczywiście dła nas są to cyfry 
fantastyc izne —- ale i u nas przecież cos I 
się robi. Robi się od kilku lat na Śląsku 
(w Katowicach, Chorzowie, Piotrowi­
cach, Piekarach śl., Onzegcwie i wielu 
innych miejscowościach), gdzie gminy 
rok rocznie przeznaczają po kilkadziesiąt 
tysięcy złotych na budowę mieszkań. 
Robi się w Warszawie (ostatnio Tow. 
Osiedli Robotn. wybudowało w Kole, Ra- 
kowcu i Grochówie ok. 1500 nowych 
mieszkań), buduje się w Bydgoszczy, 
Stanisławowie, Łodzi i w wielu innych 
miastach. Tylko w Zagłębiu robi się 
bardzo mało lub nic się nie robi.

Luda-.e mieszkają w norach ciemnych 
i 'wilgotnych, w warunkach urągających 
®^prymi,tywiniejfiizym nakazom higieny. 
Zimę jakoś (przetrzymali — ale czy

Kiedy wdowa nie otrzymuje
RENTY WYPADKOWEJ?

>nniej 6 miesięcy, z wyjątkiem przytpsdku, gdy 
Przyczyna śmierć! ubezpieczonego (wypadek

^'kiem karno-sąd'owyim rozmyślnego działania 
"**>  współdziałania wdowy w spowodowaniu 

małżonka.

Odprawa do renty wdowiej wypadkowej nie 
Przysługuje w następujących wypadkach:

1) jeżeli małżeństwo nie trwało przyna-j-

w zatrudnieniu, choroba zawodowa lub inna 
Przyczyna) nastąpiła po zawarciu małżeństwa; 
. 2) jeżeli w chwili śmierci- małżonka, mał­
żeństwo było sądownie rozwiązane lub z winy 
*4owy sądownie rozdzielone;

3) w razie stwierdzenia prawomocnym wy-

przetrzymają następną? Trzeba już te­
raz o tym pomyśleć i już teraz zabrać 
się do budowania.

Budownictwo mieszkaniowe nie po­
winno iść jednak na budowanie zwar­
tych, blokowych baraków, jeno na ma­
łe dwumieezkaniowe domki. Bo smutno 
doświadczenie z barakami wykazało, że 
są one siedliskiem wszelkich szkodli­
wych i zaraźliwych bakcyli społecznych,
a często siedliskiem demoralizacji — a

Święto pieśni w Dąbrowie
Popis chóralny 2 tysięcy dzieci

W ubiegłą niedzielę odbyła się w Dą­
browie impreza o wybitnym znaczeniu 
wychowawczym i kulturalnym „święto 
pieśni" miejscowych sakół powszech­
nych. Kulminacyjnym punktem progra­
mu uroczystości byl popis chóralny dwu 
tysięcy dzieci, zebranych na boisku 
Szkoły górniczej. Chór prowadził nau­
czyciel śpiewu p. Władysław Bałazy.

Na początku usłyszeliśmy Hymn Na­
rodowy, potym szereg pieśni szczęśliwie 
dobranych i na zakończenie „Pierwszą 
Brygadę".

Z pośród pieśni najwięcej zaintereso­
wania wzbudził hymn do św. Barbary 
Karola Guzikowskiego. Hymn ten dosko­
nały w nastroju modlitewnym, pociąga­
jący prostą, a wdzięczną linią melo­
dyczną, niewątpliwie ma tę zaletę, że 
może i potrafi przemówić do serc na­

STA„SAVOY” Sosnowiec ul. 3-Maia 9.
TEL. 61-901 PODZIEMIA — TEL. 61-904

Już ostatnie dni świetnego baletu „NEO“.

LUSIA NEO w popisowym numerze: 
LALECZKA z LALECZKĄ.

Brawurowe TANGO argentyńskie. Tańce ekscentryczne.

Jedynie w „SAVOY‘U“ doskonała wentylacja j konieczny 
w skwarne dni chłód.

Codziennie raki, młode kurczęta, szparagi i t.d.

Bezpodstawne skargi
na tle manii prześladowczej

w So-Wczoraj przed Sądem okręgowym 
snowcu stanęli: Abram Wojdysławski vel Wo­
dzisławski (Sosnowiec, Wronia 4) oskarżony 
o nakłanianie pewnych osób do przekupstwa 
w sądach, małżonkowie Icek i Maria Fromero- 
wie z Warszawy, b. właściciele sklepu przy ul. 
Modrzejewskiej w Sosnowcu ,oskarżeni o wy­
łudzanie pieniędzy n® rzekome interwencje w 
sądach oraz Regina Wojdysławska, siostra A- 
brama, oskarżona o wystosowanie szeregu bez­
podstawnych skarg do utedz na rzekomo 
stronnicze załatwianie jej spraw i rzekomo

niebywałe oraktyKi kapców żyMicli 
Walka o podrobiony weksel

Na polecenie prokuratora Sądu okrę­
gowego w Katowicach policja przytrzy­
mała 33-letniego Izraela Genendelmana 
z Zawiercia i brata jego 34-letniego Da­
wida, obu zamieszkałym ostatnio w Ka­
towicach (Wandy 3) i będących tu wła­
ścicielami składu mebli p. f. „źródło Me­
bli" przy ul. Starowiejskiej 3, pod zaerzu 
tern oszustwa i fałszerstwa.

W październiku 1936 r. nabyła u Ge- 
nendelmainów urządzenie mieszkania za 
cenę 3.045 zł Marta Kulawikowa z Kato­
wic, przy czym wypłacała gotówką 1925 zł 
na resztę zaś dała weksle, 'które zobo­
wiązała się co miesiąc ąpłacać.

W lutym br. uregulowała resztę na­
leżności. Tymczasem ipnzed kilku dniami 
przybył dio Kulawikowej wysłannik ży­

nawet przestępczości i zbrodni. I o tym 
trzeba pamiętać.

Tak każdej rodzinie, względnie dwom 
rodzinom wspólnie, ich ‘ domek „ciasny 
ale własny", gdzie nie czailiby się -wyzu­
tymi pariasami* 1 * 3, gdzie mieliby mały o- 
gródek, byli panami na własnych śmie­
ciach. Przez to uczyni się ich pełnowar­
tościowymi ludźmi j obywatelami, co w 
kwestii obronności pańsitiwa odegra dużą 
rolę. I na to pieniądze muszą się zna­
leźć! (t.) 

szych górników.
Wszystkie utwory, a nie brakowało 

wśród nich i trzygłosowych, wykonywa­
ne były przez dzieci w sposób niezwykle 
staranny f zupełnie poprawny. Tak in­
tonacja, jak rytmika i dynamika, dobrze 
odczute i oddane przez młodocianych 
śpiewaków świadczą, że prowadzenie 
nauki śpiewu w dąbrowskich szkołach 
•powszechnych daje doskonałe wyniki.

Również słowa uznania należą się ini­
cjatorom i organizatorom powyższej mi­
łej i pożytecznej imprezy; można wyra­
zić życzenia, aby „święto pieśni" obcho- 
dlztone było przez szkoły każdego roku.

Tańce: trojak śląski i zbójnicki, wy­
konane przez dzieci na zakończenie ca­
łej uroczystości, pozostawiły również 
bardzo wdzięczne wrażenie.

Mgr. Alina Romanowie®.

niewłaściwe obchodzenie się z nią w urzędach.
• Na rozprawę wezwano dwóch biegłych leka­

rzy dra Blin-stru-ba j Ingstera, którzy po zba­
daniu Reginy Wąjdysławskiej orzekli, że cier­
pi ona na zaburzenia psychiczne na tle urojeń 
i manii prześladowczej.

Biegli w końcu rzekli, że ostateczne orze­
czenie co do staniu Wojdysławskiej będą mo­
gli wydać dopiero po dłuższej obserwacji jej 
w zakładzie psychiatrycznym.

Sąd wobec tego sprawę odroczył. 

dowskiego banezku, który zaprezentował 
jej do zapłaty dalszy weksel na 50 zł z 
podrobionym jej podpisem. Wobec po­
wyższego Kulawikowa zabrała ten wek­
sel i udała się do Genendelmana celem 
wyjaśnienia sprawy. Po starciu słow­
nym GenedeSr.an wirdząc, że sprawa mo­
że się dla niego źle skończyć, wyrwał 
Kulawikowej torebkę z ręki j zabrał z 
niej kompromitujący weksel.

Kulawikowa wezwała policję, która 
Genendelmana zabrała do komisariatu 
W trakcie badania okazało się, że w in­
kasie z najdował się jeszcze jeden sfał­
szowany weksel Kulawikowej.

Ponieważ nie wiadomo, czy praktyki 
ipedobnie nie były uprawiane w stesun- 
iku do wszystkich klientów i ile takich

weksli znajduje się jeszcze w obiegu 
przytrzymano obu żydów.

Po ukończeniu wstępnych dochodzeń 
zostaną onn przekazani do dyspozycji 
władz sądowych.

Wycieczka ZS Pogoń
DO KATOWIC

Związek Strzelecki oddz-ał męski Sosnowiec 
Pogoń urządza w niedzielę dnia 29 bm. dla 
swych członków i sympatyków Związku -wy­
cieczkę do Katowic.

Program wycieczki następujący: godz. 8 ra^ 
no zbiórka na dworcu, godz. 8.21 odjazd po­
ciągiem do Katowic. Od godz. 9 do 11.80 zwie­
dzanie Muzeum Śląskiego, gedz 11.30—12.40 
zwiedzanie miejskiego ogrodu bołaniczno-zoo- 
logicznego w Katowicach, g. 15—14.30 zwie­
dzanie nowego studia katowickiej rozgłośni 
radiowej, godz. 15 —18.50 zwiedzanie Targów 
Katowickich, powrót z Katowic do Sosnowca 
o godz. 19.16.

Koszt wycieczki z przejazdem i wstępami 
na Targi i do Muzeum wynosić będzie zł 1.45 
od osoby.

Zgłoszenia osób pragnących wziąć udział w 
wycieczce przyjmuje ref. wychów, obywatel­
skiego p. Fularski, Sosnowiec, średnia 15 m. 4 
każdodziennie do dnia 28 bm. od godz. 16—19.

Schroniska PTT.
W JURZE KRAKOWSKO-CZĘSTOtCHOWSK.

Pol. Tow. Tatrzańskie posiada dwa schroni­
ska na terenie Jury krakowsko-częstochow­
skiej. Pierwsze z nich, zbudowane w Bydlinie 
przez oddział Zagłębia Dąbrowskiego PTT od­
dane będzie w b. sezonie do użytku. Obecnie 
trwają prace nad wykończeniem wnętrza.
Schronisko wzniesione zostało w malowniczej
okolicy, pokrytej wielkimi lasami sosnowymi, 
ze wzgórzami, dochodzącymi do 500 mn?m. 
Schronisko uprzystępni pobliskie osobliwości 
turystyczne a więc przede wszystkim .Pustynię 
Błędowską, której typowo pustynne cechy i
zjawiska (fata morgana) stanowią wielką a- 
trakcję turystyczną, wreszcie ruiny zamku w 
Rabsztynie oraz pobojowisko legionów polskich 
z 1914 r. pod Krzywopłotami, wykupione ostat 
nio przez społeczeństwo i doprowadzone do 
pierwotnego stanu. Najbliższą stacją kolejo-' 
wą dla schroniska w Bydlinie jest Rabsztyn

Drugie schronisko w Jurze krakowsko-czę­
stochowskiej w Złotym Potoku prowadzi od- 
dział PTT w Częstochowie. Schronisko, w któ­
rym znajduje się 30 mfiejsc noclegowych, u- 
przystępnia Góry Goczkowekie. Dojazd koleją 
do stacji Złoty Potok na linii Częstochowa — 
Kielce ,skąd do schroniska 9 km.

Strzelnica sportowa
W MILOWICACH

Nakładem i staraniem ochotniczej straży 
pożarnej przy kop. Milowice została wybudo­
wana strzelnica sportowa, której poświęcenie 
i otwarcie odbyło się dnia 22 bm. w obecności 
pp. prez. Almstaedta, prez. ZOR kpt. Knapika, 
st. instr. N. Karkowskiego, ref. strz. ZS M 
Kozła, zarządu miejscowej straży pożarnej i 
zebranych organizacji.

Poświęcenia dokonał ks. prób. J. Suma, po 
czym po przemówieniach rozpoczęto zawody 
tsrzeleckie o odznakę strzelecką i o nagrody, 
ufundowane przez miejseowe społeczeństwo.

V.' wyniku zawodów pierwsze miejsce zajął 
komendant straży p. Henryk Sajdak, uzysku­
jąc 94 pkt na 100 możliwych, drugie prez. ZR 
p. Stanisław Zawadzki 92 pkt, trzecie p. Le- 

•sk Zawadzki 90 pkt ‘i czwarte p. Wł. Wolski 
89 pkt. Warunki do uzyskania OS osiągnęło 
26 osób. Strzelało 8? zawodników.

Zarząd straży dziękuje tym -wszystkim, któ­
rzy swoją bezinteresowaną ofiarną pracą przy­
czynili się do wybudowania strzelnicy.

Potrzebę zaprawy strzeleckiej zrozumiało 
miejscowe społeczeństwo, to też wspólnie ze 

straż pożarna oddaje do użytku wszystkim
mieszkańcom Milowic w tym przekonaniu, że
ocenią dwuletni trud pracy i n£e będą niszczyć 
urządzeń strzelnicy.

X CZYJE PRZEDMIOTY? W wydziale śled­
czym pp. w Sosnowcu znajduje się do odebra­
nia, po udowodnieniu prawa własności wiecz­
ne pióro; w II komisariacie pp. w Sosnowcu: 
łyżka srebrna, lornetka teatralna z futerałem, 
papierośnica srebrna, sekator poallklowany, 
pieczątka kauczukowa; na posterunku pp. w 
Łagiszy palto męskie i kurtka męska. Przed­
mioty te pochodzą z kradzieży.

X WYPADEK ŻEBRACZKI. W Będzinie ule- 
gla wypadkowi złamania ręki żebraczka Salo­
mea Mciżdżeni-owa z Sosnowca. Mcżdżenio-wa 
oświadczyła, że potrącona została prcez samo­
chód i wskutek upadku na jezdnię doznała 
złamania ręki. Policja prowadzi .dochodzenie.
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Migawki z Wystawy

Z leiką na Targach Katowickich
Poraa dziesiąty idziemy, a raczej je- 

dzdemy mocno przepełnionym tramwa­
jem na Targ Katowickie. Już z góry 
cieszymy się, że nas poczęstują (za dar­
mo) filiżanką reklamowanego bulionu 
czy kawy, obdarują całym stosem kolo­
rowych prospektów, namówią ,na tanie 
wino i miód, że wolno nam będzie wszy­
stko kupować — i niczego n.e kupić...

Już jesteśmy na wystawie. Na przy­
witanie chór rewelersów (z płyt) częstu­
je nas „Kawusią z kożuszkiem", a jakiś 
płatny na dniówkę pian..sta demonstruje 
mocnymi uderzeń ami wytrzymałość for 
tepianiu reklamującej się na wystawie 
firmy. Poiza tym dość spokojnie. Prawie 
każdy ze zwiedzających chrup.e (-wyjąt­
kowo tanie) przez chłopców sprzedawa­
ne „owoce lukrowane" (10 gr. sztuka) i 
z cielęcym zachwytem spogląda na wsoa 
niałość wystawy. Panie zgrupowane są 
przeważnie przed stoiskami firm jubi­
lerskich, a największy tłok jest przed 
trzema sto.skami firm kuśnierskich. To 
srebrne lisy, są tym magnesem dla pici 
pięknej. Srebrne, rade, białe. Kamczatki 
Syberyjskie, krzyżaki. Szczególny za­
chwyt budzą te ostatnie. Pochłaniane 
przez panie pożądliwie zwierzątka powy­
ciągały kokieteryjnie pyszczki i uśmie­
chają się przekornie i prowokacyjnie. 
Zwłaszcza srebrne, i krzyżaki. Zachwy­
conym i pożądliwym spojrzeniom pań 
towarzyszą tłumione- westchnienia.

— I pomyśleć, że za głupich trzysta 
złotych mogła bym mi.eć krzyżaka — 
wzdycha smutnie pod adresem swego 
towarzysza zgrabna, ładma szatynka.

— Będziesz miała, dziecino, przecież 
obiecałem ci, że...

— Już trzeci rok obiecujesz! Taka 
Hotelowa ma piękną pelerynę ze srebr­
nych lisów, chociaż mąż jej zarabia tyl­
ko trzysta złotych...

— No tak, ale oni nie imają dzieci... —- 
Zresztą napewno jesteś bardziej elegan­
cka i piękna od tej Holdo-wej z jej (pele­
rynką — łże perfidnie sprytny żonkoś

— Oczywiście, ale widzisz...
— Tatusiu, .kup mi to łóżko — szcze­

biocze mały, rozkoszny brzdąc, ciągnąc 
ojca za palto w kierunku stoiska mebli.

— Widzisz, Halinka jest bardziej pra­
ktyczna od ciebie. Już teraz myśli o wy­
prawie dla siebie — mówi „tatuś" zado­
wolony, że wreszcie opuszczą stoiska z 
lisami, gdzie stali już 15 minut.

Wspaniała sypialnia i jadalnia są 
przedmiotem westchnień kilku młodych 
małżeństw. Szczególnie sypialka. Ale 
podana przez wystawcę cena gasi entu­
zjazm i uśmierza rozkoszne marzenia 
o wytwornym urządzeniu mieszkania. 
Okazuje się wtedy, że „właściwie nasza 
sypialka jest wprawdzie mniej wytwor­
na, ale za to bardziej przytulna" (wy­
miana czułych spojrzeń i dyskretnych 
uścisków).

Dużo pań (i z konueczaiości panów) 
zgrupowało się przy jednym ze stoisk 
wyrobów kosmetycznych. Jak się oka­
zało, rozdawano tam reklamowe tubki 
kremu...

Bibliofile skupili się koło stoiska jed­
nej z wydawniczych firm warszawskich, 
pożerając wzrokiem pięknie wydane 
książki.

Bardziej stateczne i gospodarne panie 
zatrzymują się przed stoiskiem artyku­
łów gospodarskich i sprzętu' domowego, 
podziwiając różne praktyczne urządze­
nia i sprzęty, tak konieczne w gospodar­
stwie i ułatwiające życie naszyt.n gospo­
siom. Aparaty ido konserwowania owo­
ców, lodownie, magle, platery i naczynia 
Stołowe, prawidła—prasowacze, szybko­
wary, odkurzacze, chłodnie, kuchenki i 
żelazka elektryczne, warniki, piękne wy­
roby przemysłu artystycznego i ludowe­
go, hafty, ikilimy, dywany, wyroby 
szklane, porcelanowe i fajansowe, wspa­
niałe meble nowoczesne — jednym sło­
wem wszystko, czego dusza dobrej i so­
lidnej gospodyni łaknie.

Dusza ich małżonków łaknie nato­
miast rzeczy może mniej praktyc?mych 
a materialnych — nie mniej jednak kon­
kretnych d do szczęścia potrzebnych: na­
pojów. Mogą nasycić swój wzrok (a ,(po­
siadacze" bardziej wyrozumiałych żon 
— również srak) różnymi cudami wy- 
skokowA-mi, 'którymi gęsto-—często za­

kropiona jest Katowicka Wystawa.
Na miejscu można też dostać do tego 

wcale nie złą „zagrychę" (jakaś pikan­
tna kanapka czy inna rybka) — a że 
rybka lubi pływać („dorsze smażone — 
40 gr.“) — utopić je można w kilku li­
teratkach w ima (za 35 gr.) Autentycz­
ny Zagłoba poczęstuje cię tanim mio­
dem staropolskim, a gdy jesteś człek 
trunkowy i kropniesz sobie jeszcze po 
tym kilka „bombek" piwa — Targi wy­
dają ci się me wystawą — a rajem.

Wszystkiemu winien oczywiście pi­
jacki Chór Dama, który ci ryczał przez 
pół godziny z głośnika zachęcająco: — 
„Chodź kolego na jednego".

Wszystkie jednak wyżej wzmianko­
wane rozkosze dostępne są tylko dla sa­
motnych kawalerów i urlopowanych mę­
żów. Bo gdy jesteś z żoną, lub, co gorsza 
z t. zw. narzeczoną, zamiast swoje zło­
tówki topić w maladze ozy innych bo­
skich nektarach, ogołacasz swą portmo­
netkę na różne fatałaszki, brożki, bran­
soletki, korale, perfumy i inne zatruwa­
jące życie mężczyzn kosmetyki.

Są jeszcze na Targach dwa działy, — 
które gromadzą sporo zwiedzających. Są 
to działy tylko dla znawców: wystawa 
samochodów i wystawa drobnego inwen 
tarza.

Jutro siedem gonitw
na torze wyścigowym w Katowicach

W, dniu 26 bm. w dziewiątym dniu sezonu 
wyścigów konnych z totaiizaitorem na torze w 
Brynowie rozegranych zostanie siedm gonitw 
i to dwie ż płotami, jedna z przeszkodami i 
cztery płaskie.

Ney i Decainor pójdą pod 0 ,to znaczy, że 
nie liczą się do gry w totalizatorze.

Jak wynika z zapisów wyścigi będą cieka­
we. tym więcej, że minęło już pół sezonu. Po­
czątek o godz. 15.30 bez względu na- pogodę.

Poniżej podajemy wyrfik miamowań na
26 bm:

Płaska, dystans ok. 2200 mtr — nagroda 
400 zł: Chmura — st. „Bończa", NN, Deetar—- 
Hrycyka, j. Kondraciiak, Rewers—Rościszew­
skiego, j. Kończal II, Kram—Reiznera, NN.

Płoty, dystans ok. 2800 mtr — nagroda 
12000 zł: Merci — Dąbskiego-Nerlicha, NN, 
Sarmata—Gr, ofic. 7 DAK Wlkp, j. Grzanka, 
Memoria—Roścszewskiego, chł. Kolago, Król 
Herod—Tudzińskiego, NN, Arna—Gr. ofic. 7 
DAK Wlkp, NN, Ney—Bobińskiego, j. Wojt­
kowiak.

Przeszkody, dystans ok. 3200 mtr — nagro­
da 500 zl: Goldella II — Antropowa, j. Gło­
wacki, Galahad — Bobińskiego i Turno, j. 
Wojtkowiak, Harcerz — Rościszewskiego, j. 
Wachowiak, Hakata — bar. Kronenberga, chł. 
Paliński, Nawój -A Seidla, j. Gryzą, Memoria 
— Rościszewskiego j. Wechowiak, Jog — inż. 
Michalskiego NN, Saturn — Bobińskiego j. 
Wojtkowiak.

Płaska, dystans ok. 2100 mtr — nagroda

Trzy ciiilie karabioj maszynowe lo armii
kupują robotnicy fabryk

Zebrani na terenie fabryki robotnicy 
fabryki „Olkusz" w liczbie około 1500 
osób, jednomyślnie postanowili zakuioić 
trzy ciężkie karabiny maszynowe dla 
armii.

Dla zebrania odpowiedniej sumy ro-

Na roboty rolne do Łotwy 
wyjedzie z olkuskiego 600 bezrobotnych

Na terenie ipow. Olkuskiego rozpoczę­
ta została rekrutacja ókolo 600 osób na 
roboty rolne do Łotwy. W tej liczbie 
około 50% kobiet. Rekrutacji podlegają 
osoby w wieku 21—45 łat, znające się 
na robotach rolnych.

Wynagrodzenie wynosić będzie: dila 
kobiet 31 łatów mnesięczinie, oprócz mie­
szkania. świaitła, opa±u i wyżywienia. (1 

Samochody i motocykle pomieszczone 
są w oddzielnej dużej hali. Długie, smu­
kłe, wyciągnięte ich cielska lśnią kuszą­
co,' zmuszając do zachwytów i pożądania 
Fiaty, Chevrolety, Citroeny, Fordy, Mer 
cedesy —czy jak się tam one nazywają 
— spędzają sen z powiek miłośników 
sportu automobilowego i — komforto­
wej wygody. Stojące w szeregu motocy­
kle wyglądają przy nuch bardzo skrom­
nie, nie mniej jednak, jako bardziej do­
stępne, budzą pożądanie zwiedzających.

Zupełnie inny dział nie mniej cieka­
wy i licznie zwiedzany — to wystawa 
drobnego inwentarza. Kilkadziesiąt od­
mian gołębi, piękne rasowe króliki, ko­
guty o wspaniałych grzywach i mniej­
sze od nich nie mniej jednak okazałe — 
kury, a w jednym -z pomieszczeń —- kil­
ka przepięknych paiwj — są przedmio­
tem podziwu i zachwytu, zwłaszcza, przy 
byłych z powiatu gospodyń i gospodarzy.

Prócz wymienionych tu cudów i cu- 
deńków tegorocznej wystawy — jest 
wiele, wiele innych rzeczy godnych'wi­
dzenia. Zapomniałem np. o najnowszych 
wynalazkach, gdzie są ciekawe rzeczy. 
Idźeie — zwiedzajcie — a nie pożałuje­
cie. Ale na koniec jedna 'praktyczna ra­
da: weźcie do kieszeni przynajmniej 50 
złotych, lub... nie bierzcie ani grosza.

(etwa)

600 zł; Garuffa — st. „Bończa" NN, Aza — 
Karlinger NN, Nerida — Krystka-, j. Rutkow­
ski I, Babinicz — Karlinger NN, Farys IV — 
-inż. Michalskiego, j. Kurowski, Pumpernikel— 
st. „Iwno“ j. Konieczny, Gwia-zdor ■— Karlin- 
ger NN.

Płaska, dystans ok. 1800 mtr — nagroda 
400 zł: Ijola — Frydera _NN, Mona — Rości­
szewskiego j. Wachowiak, Koliba — bar." Kro- 
nenberga chł. Paliński, D ester — Hrycyka j. 
Kondraciak, Albulka — st. .„Bończa" NN, An- 
drus — st. „Iwmo" chł. OwecM, Laguna — 
st. „I-w-no" j. Konieczny, Tanagra III — Kar­
linger NN, Łu-sia — st. „Bończa" NN, Dea®- 
mor — Karlinger NN.

Płoty, dodat. dystans ok. 2800 mtr. — na­
groda 400 zl: Harcerka — Półtorakowej NN, 
Cross Country — Mrugaszewskiej j. Gryzą, 
Ontario — Endera NN, Farys II — inż. Mi­
chalskiego j. Kurowski, Alerte — inż. Pomer- 
nackiego NN, Czarnobrewy — st. „Iwno“ NN, 
Saturn — Bobińskiego j. Wojtkowiak, Haka­
ta — bar. Kronenberga chł. Paliński, Emir IV 

1— Wąsowicz,;! NN.
Płaska, dystans ok. 1800 mtr — nagroda 

800 zł: Galahad — Bobińskiego i Turno j. 
Wojkowiak, Klondike — Tudzińskiego NN, 
Cacko II —• Płoszą jakiej NN, Trzask — Fry­
dera NN, Noisette — inż. Pomernackiego chł. 
Dymek, Markietanka — Kairlinger j. Kło- 
SzewsW, Styl — Antropowa ż. Czernuszenko, 
Miss Palii — st. „Iwno" j. Konieczny, Hamlet 
I — inż. Michalskiego NN.

i „Olkusz"
bożnicy będą pracować potrzebną ilość 
godzin bezpłatnie.

Doniosła ta uchwala powzięta została 
po krótkich przemówieniach: prezesa 
Zw. metalowego p. Szoty i prezesa Zw. 
Legionistów p. St. Kotowicza.

łat równia się zł 1.14 gir.).
Wyjazi zerekrutowamych nastąpi w 

pierwszych dniach czerwca rb. Zgłosze­
nia przyjmują wszystkie gminy w po­
wiecie.

Zgłaszających się J chętnych na wy­
jazd jest dużo, bowiem warunki egzy­
stencji na Łotwie są zadaiwatóające, o 
czym praelkanali się wyjeżdżający w ro-

Strajk okupacyjny
W „MAYWEGU" 3

Strajk okupacyjny w fabryce części row 
wych „Mayweg" w Będzinie trwa w dalsT'” 
ciągu. Właściciel fabryki IAwer nie chce 
dzić się na żadną podwyżkę rtskich 
botniczych.

Strajkujący zwrócili się do świątków , 
rriczydi o pomoc materialną.

Samochód z Będzina 
NAJECHAŁ NA PLATFORMĘ

Na szcae koło Świerklańca samochód 
ciężarowy Satajera z Będzina najechał na 
formę Wiktora Wójcika z Tara. Gór, na 
rej znajdowało się 3 osób.

Wskutek zderzenia platforma została zrwi. 
eona z szosy i wywróciła się do przydrożnego 
rowu. Ciężkich okaleczeń dozmła 63-letni? 
Anna Wójcik, a lżejszych 26-letnia jej córka 
Wiktoria, i syn 24-letni Franciszek oraz 15-let, 
ni Józef Falter. Przewieziono ich wszystkich 
do szpitala w Tarnowskich Górach, gdzie prze, 
bywają na kuracji.

Aresztowanie włamywaczy
W SOSNOWCU

Dnia 13. bm dokonano włamania do miesz­
kania Lai Zalcberg w Sosnowcu, przy ul::v 
Dekerta 5. Gdy włamywacze usiłowali opuścić 
z łupem mieszkanie, zostali spłoszeni przez 
domowników, to też porzucili łup i zbiegli.

W wyniku przeprowadzonego przez policję 
dochodzenia włamywacze zostali wykryci i a- 
resztowani. Okazali się nami zawodowi prze­
stępcy z Sosnowca; Hercel Krakowski (Ostro, 
górska 9) i Hersz Grinfeld (Modrzejewska 4'1' 
Zatrzymanych przekazano do dyspozycji władz 
sądowych.

OLKUSZA
X ZATWIERDZENIE BUDŻETÓW. Wydział 
powiatowy w Olkuszu na wczorajszym pisie 
dzeniu zatwierdził budżety na r. 1988-39 za­
rządu m. Olkusza w wysokości zł 451.015 i m. 
Wolbromia w sumie zł 113.122

X NAGŁY ZGON. W drodze do Skały na m. 
prawę sądową zmarł nagle 52-letni Ignacy Pa. 
limąka ze wsi Podjedle, gm. Minoga. Palimąka 
chorował na serce.

X NA FON. Prezeska PCK w Olkuszu p. Zo 
fi® O-krajnio.wa wpłaciła na FON zł 50 złożone 
do jej dyspozycji przez drużyny ratownicze 
PCK Olkusza, Wolbromia i Sławkowa, orat 
drużynę PCK szkoły powsz. żeńskiej w Olku, 
szu z okazji im-enin. P. Okrajniowa za naszym 
pośrednictwem składa serdeczne podziękowa­
nie za ofiarę, oraz życzenia imieninowe.

X KOMITET SZTANDAROWY PCK W OL 
KUSZU na ostatnim zebraniu został wybrany
jak następuje: pp. wicęstarosta Staśko—prze­
wodniczący, Gierak — sekretarz, Wroński — 
skarbnik, R. Piechowicz, Gawęda, Pietrasz©*'  
ski i Majcherkiewicz — członkowie. Oprócz
tego do komiteitu należą pp.: Z. Okrajniowa,
SwioWneniowa, Kurzejowa, Staśkowa i Żacz-
kówma.

X ZEBRANIE B. OCHOTNIKÓW A. P. W 
OLKUSZU. Wzywa się wszystkich byłych o*  
cho.tników armii polskiej, zrzeszonych i jeszcze 
ni ©zrzeszonych z Olkusza, Pilicy, Wolbromia, 
Sławkowa, Ogrodzśeńca i okolic, aby w dniu 
29 bm. b. licznie stawili się na zebranie infor 
macyjno - dyskusyjne do Olkusza, na. godz. 12. 
Zebrane odbędzie się w sali Urzędu rozjem­
czego (Sejmik powiatowy) Mandatowy zarząl

„ORZEŁ" — Król dżungli.

Wzywał pomocy Hitlera
Sąd okręgowy w Starogardzie rozpa­

trywał w tych dniach sprawę niejakie­
go Mariana Buchnowskiego, oskarżone­
go o fałsizywe doniesienie do władz. 7 
toku przewodu sądow-ęgo okazało się, że 
Buchnowśki, który przez pewien czas za­
sypywał donosami gabinet premiera 
Składkowskiego, chciał również wysy­
łać listy do Hitlera i do senatu Wolnego 
Miasta Gdańska z żądaniem „arobiirffl® 
inorządiku w Polsce".

Buchnowśki był badany przez .lek*  
iwy psychiatrów, którzy stwiee-Jąih> 
jest on całkowicie odpowiedzialny 
swoje czyny.

W wyniku przeprow-adtzonej roapią^’) 
sąd skakał go na 5 miesięcy aresztu.

Popierajcie i zapisujcie się 
na członków U 0. P. P.
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10-Ietni chłopiec
ZASTRZELIŁ dwóch braci

Rdward Szczęśniak, dozorca stawów 
7" „h w majątku Gułów, pow. Łuków 

polecił 10-letniemu synowi Wła- 
^sławowi przynieść z domu strzelbę 

Chłopiec, niosąc ojcu strzelbę, spotkał 
„ed domem młodszych braci: 7-letnie- 

Jana i 5-lert?niego Mieczysława, chcąc 
fie ipopisać przed malcami, wymierzył 

ich stronę i strzelił, raniąc obu chłop- 
^r. Przybyły lekarz stwierdził śmierć 
d® eci- __ _______ ___ _  ,

JĘDRZEJOWSKA WYGRYWA W ANGLII I Przeciwniczką Polki była tenćsistka chińska 
Jadwiga Jędrzejowska przybył® do Londy-Gem-Hoakim i została pokonana w stosunku 

nu i stanęła odrazu po przyjeździc na korcie. 1 6:8> 6:1.

0 mistrzostwo ligi okręgowe?
Spotkania które mogą zadecydować o tytuł mistrza

■kUBOLU GtOWYI

Jutro zostaną rozegrane następujące mecze 
o m'.strzostwo ligi okręgowej:

w Będzinie Sarmacja — Skra 
w Zawierciu Warta — CKS
w Częstochowie: Częstochówka — Turyści
W Czeladzi Brynica — Zagłębie
w Sosnowcu Unia — Brygada.
Już tylko po 3 mecze zostało drużynom do 

końcw-rozgrywek mistrzowskich, jednakże kwe 
stię zdobycia tytułu mistrzowskiego można u- 
ważać w dalszym ciągu za niewyjaśnioną. Li­
der tabeli CKS przechodzi spadek formy, cze-

nym kro.kem ruszył do sieni, gdzie na 
dziu wtóiał zawsze klucz od wygódki.

Sięgną! ręką ku ścianie i struchlał.. Klucza 
nie było!

— O, chc.roba! — pomyślał pan Stefan.
— Gospodyni klucz gwizdła. Na złość mnie 
ta. baba zrobiła. Trza ją będzie jednak grze­
cznie poprosić, ponieważ że inszych dwóch że­

O Sport)
----- 1 ■■■■n—n rnrn-zT

dwukrotny występ racingu
NA ŚLĄSKU

W dniach 28 i 29 bm. przyjeżdża po raz 
pierwszy na Śląsk drużyna francuska Racing 
Club Strassbourg.

Przeciwnikiem Racingu będą dwie odmienne 
^prezentacje śląska. Pierwsze spotkanie z na­
rybku młodych zawodników odbędzie się w so­
botę dni® 23 bm. o godz. 18 na boisku Miej­
skiego Komitetu PW (darom. KKS Pogoń) w 
Katowicach. Przedmecz poprzedzą drużyny ju­
niorów.

W medzielę dnia 29 bm. odbędzie się rewan­
żowe spotkanie na stadionie WFiPW w Cho­
rzowie o godz. 18.

Przedmccz o godz. 16 poprzedzą reprezen­
tacje Śląskiego RPA — Związku Polskkh Klu­
bów Sportowych „Siła“ w Niemczech oraz o 
godz. 15 przedmecz juniorów.

cięstwo ze Skrą w stosunku 2:1. W lepszej sy­
tuacji teoretycznie jest Zagłębie, które ma od 
CKS coprawda o 2 punkty mniej, ale za to 
forma drużyny poprawia się z meczu na mecz. 
To też rozgrywki niewątpliwie do ostatniego 
dnia będą trzymać wszystkich w napięciu.

Nie mniej zacięta walka będzie się toczyć 
o dalsze miejsca1, gdzie nawet remis może przy 
czynić się do przegrupowania w tabeli.

WALKA O TYTUŁ
Z jutrzejszych spotkań na plan pierwszy 

wysuwa się spotkanie Warty z CKS. Mecz ten 
w razie ewentualnej przegnanej CKS może za­
decydować o tytule mistrza. Względy lokalne: 
,vlasne boisko i publiczność oraz dobra forma

zawierciańskiej Warty przemawiają raczej na 
jej korzyść. Z drugiej strony CKS dołoży 
niewąpliwie starań, aby utrzymać się na do­
tychczasowej pozycji. W każdym bądź razie, 
abstrahując od wyniku, spodziewać się należy 
gry niezwykle interesującej. Początek meczu 
o giodz. 17.

Wicelider Zagłębie spotka się w Czeladzi z 
Brynicą i niewątpliwie postara się o to, aby 
wyjść ze spotkania zwycięsko. Chociaż na wła­
snym boisku Brynica gra zamsze o klasę le­
piej i lubi płatać wtedy niespodzianki.

Bardzo ciekawie zapowiada się także spot­
kani : w Sosnowcu między Brygadą i Unią. 
Drużyna Unii opromieniona ostatnimi zwycię­
stwami 11:1 z Częstochówką, 5:0 z Brynicą, 
będzie starała się utrzymać nadal zwycięską 
passę i zmazać jesienną z ub. roku klęskę z 
Brygadą w stosunku 2:5. Unia pomimo, iż 
znajduje się na 4 miejscu w tabeli (1 punkt 
mniej od Warty), ma najlepszy w całej lidze 
stosunek bramek 78:28. Takim dorobkiem nie 
może się poszczycić żadna- z drużyn. W bram­
ce Brygady wystąpi Krzyk, cała drużyna bę­
dzie się starać o polepszenie lokaty klubu. Po­
czątek meczu o godz. 17.80. Przedmecz o mi­
strzostwo juniorów AKS (Niwka) — Unia.

W pozostałych, meczach faworytami są Sar- 
nacja i Częstochówka.

rów po nocy nie znajdę.
Z tym zamiarem podszedł pan Stefan do 

drzwi gospodyni i lekko w nie zapukał.
— Pani gospodyni... Daj pani klucza. Do

ubikacji mam życzenie wdepnąć.
Za oknem panowała jednak grobowa cisza.
— Zlituj się pani nad bliźnim w potrzebie. 

Byle pręciutko, gosposiu kochana, po chorobę 
mam tyle czasu do wygódki wzdychać!

Gospodyni milczała, jak zaklęta.
— Nie dasz paru klucza? — zdenerwował 

się lokator. — Zobaczysz, czarownico, jakie
drakie Ci uskutecznię. Oko ci. podfonarze, w 
zębę cię zaiwanię, gospoświnio jedna!

Nikt jednak nie odpowiadał.
Pan Stefan poczuł, żc katastrofa S'ę bliża,

otarł więc zimny pot z czoła i wrzasnął rozpa­
czliwie:

— Gwałtu!!! Ratujcie mnie!
Wówczas tknięta litością gospodyni wysunę­

ła z okna upragniony klucz. Ale, o dziwo! Pan 
Stefan nawet ręki nie wyciągnął. Spojrzał tyl- 
ko przed siebie błędnym wzrokiem i wyszeptał:

— Już me trzeba.
Sprawa poszła do Sądu, przed którym pani 

Kuśnierska wyjaśniła., że klucz wieiał na zwy­
kłym miejscu, tylko pan Stefan po p janemu 
nie mógł go znaleźć.

W tym stanie rzeczy Sąd panią Kuśnierską 
uniewinnił.

BAR-COCTAIL
vis a vis dworca

Tel. Zarządu 6'2-54'3 Tel. sali 62-717

POLSKA — WŁOCHY 2:2
Przerwany wskutek deszczu mecz tenisowy 

' puchar Dawisa Polska — Włochy został 
wznowiony i spotkanie Tłoczyński — Stefani 
zakończyło saę zwycięstwem Tłcczyńskieigo 6;8 
4:6, 6;4, 6:2, Włoch zrezygnował z piątego se­
ta. (Jak wiadomo w pierwszym spotkaniu 
Hebda przegrał w 5 setach z Caneipelle).

Bezpośrednio po tym stanął on łącznie ze 
Spychałą do gry podwójnej. Jak doskonale 
ausieli grać Polacy świadczy 5-setowy wynik 
watki ze znakomitą parą włoską QuintsvaUe— 
farom 11:9, 2:6 6:4, 4:6 7;5. Dość powiedzieć, 
ie Polacy zdobył'; tyleż gemów (po 30) co ich 
rywale, a więc zwycięstwo było tu oddalone

Ponieważ Stefani zapewne nie stanie w ogó­
le do gry przeciwko Hebdzie (Stefani zacho­
rował), szanse nasze zostaną zrównane — 2:2, 
» o wyniku końcowym rozstrzygnie mecz Tło- 
czyński — Canepelee.
ANGLICY NIE ZDOBYLI ŻADNEGO 
PUNKTU

W Zagrzebiu zakończył się w poniedziałek 
Mecz pomiędzy Anglią i Jugosławią. Gospo­
darze odnieśli spodziewane zwycięstwo w sto­
sunku 5;0, eliminując w ten sposób Anglię z 
tegorocznych rozgrywek o puchar Davisa.

PROGRAM „ADRII"
NA M. MAJ 1938 R. 
wystąpią

LUCYNA MORAWSKA
słynna tancerka-wodewilistka po po­
wrocie z Paryża

BABY and BOY
atrakcyjny duet liliputów
i sympatyczna polska tancerka

BOGUMIŁA NORSKA
w tańcach ekscentrycznych

Tańce! — Śpiew! — Humor!

NAJLEPSZA KUCHNIA
NA TERENIE ZAGŁĘBIA I ŚLĄSKA

NA KANWIE

Tragifarsa o zmroku
Spóźniony ratunek

400 mii węarowai pies

ZA SWOIM PANĘM
Jeden z angielskich funkcjonariuszy policyj­

nych, pełniący służbę na Nowej Gwinei, udał 
się na podróż inspekcyjną ze swego posterun­
ku w Salamaua. Posiadał on nieodłącznego to­
warzysza psa, zwanego „Suesie". Ponieważ po­
dróż inspekcyjna miała trwać przez dłuższy, 
czas i przeważnie miała się odbywać w trud-, 
nych warunkach komunikacyjnych, pozostawił 
ów policjant psa na posterunku, polecając go 
troskliwej opiece kolegów.

Kiedy po sześciu tygodniach nieobecności, 
cwarócił na posterunek w Salamanua, dowie­

dział się z wielką przykrością, że w dwa dni 
po jego wyjeźdae pies znikł. Jakie było ol­
brzymie zdziwienie owego funkcjonariusza po­
licji oraz wszystkich kolegów jego, gdy w dwa 
dni po powrocie z objazdu właściciela psa —' 
„Suśsie“ przybiegł i legł u nóg pana. Wygląd 
psa był opłakany. Okazało się bowiem, że prze­
biegł on przestrzeń 400 mil, podążając trop w 
trop za swoim panem, nće mogąc jednak w 
czasie drogi mu nadążyć.

Od tej chwali „Sussie" stał się bęnjamin- 
kiem nie tylko posterunku w Salamanua, lecz 
również całej miejscowości oraz innych poste­
runków.

Właścicielka domu jest istotą o szerokich 
możliwościach. Dlatego też nie należy z nią 
nigdy zadzierać.

Zasady tej nie przestrzegał, niestety, pan 
Stefan Żak z tego powodu spór jego z panią

Leonią Kuśnierską miał tak tragiczne zakoń-

Otóż pewnego razu pan Stefan powrócił do 
swego mieszkania w domku pani Kuśnierskiej
późnym wieczorem. Był nieco zawiany i chwiej

Zapisz się na członka
P. M. S.

H. RABL 119>

I POŻAR W LONDYNIE
POWIEŚĆ WSPÓŁCZESNA

I ZNÓW PONIEDZIAŁEK
•— Mam nadzieję, że dziś odwalimy 

hajwaanjejsze sprawy — rzeki pan Far 
w kwadrans po rozpoczęciu pracy-

— Jak pan sądzi ?
Strickland tylko skinął gtową. Wie­

dział o tym i czekał ma tan moment a 
osobliwą przykrością. Cierpiał nie tylko 
dlatego, że tracił pracę, a w perspekty­
wie miał długie, upokaraające obijanie 
progów w poszukiwaniu nowej posady
— ciężko było wzdąć kapeflusz i po 
raz ostatni przejść przez długi nząlł po­
kojów, w. których się spędzało kilkana­
ście najlepszych lat.

Farland obserwował go z pod oka.
— Obciąłbym panu zadać parę pytań 

Kochany panie Strickłaimd. Te rzeczy są 
dla mmie ważne jako wytycznie do .zakoń- 
C2^h'ia pracy, bo później już nie będę pą-

— Mam ‘ dość czasu... — mruknął 
Strickland.

Farland uśmiechnął się znacząco i po­
kręcił głową.

— No, nie bardzo, kochany panie!..— 
zauważył zdziwione spojrzenie prokuren 
ta i dodał: — O jedenastej ma pan być 
w Banku Zachodnim. Czekają tam na 
pana.

Strickland skrzywił się i odiraekł z nie 
chęcią:

Po co, palmie Farland? Nie mam tam 
nic do roboty.. Powiedziałem, co miałem 
do powiedzenia, ,i na tytm moja rola s:ę 
skończyła. A w chodzeniu do nich nie 
widzę żadnej przyjemności. •

— A czy pan wie, panie Strickland — 
.raczą! po chwili Farland — że dizięiki pa­
rni Angielski Bank Zachodni uniknął 
wielkich strat?

Strickland spojrzał pytająco.
— Tak, kochamy panie — ciągnął Far­

land. — Nie mówię, że to już się stało 
wczoraj, lub dziś. Lecz jeśli tacy dyre­
ktorzy jak Bounders wyzyskują stano­
wisko do robienia interesów dla siebie, 
angażując przy tym kapitały bankowe, 
to sam pan rozumie, że w razie niepowo­
dzenia bank może stracić olbrzymie pie­
niądze.

Strickland wzruszył ramionami. Mo­
żliwe — pomyślał — ale co mi do tego?

Pumikituąilnje o jedenastej wiszedł do 
Angielskiego Banku Zachodniego i wrę­
czył portierowi swój bilet wizytowy.

— Tak jest — rzeki portier z osobli­
wym szacuinkjeim, na który Strickland 
nie zwrócił zresztą uwagi — pan Wi- 
Mamscin czeka nia pana.

Zawołał następuje woźnego i kazał mu 
zaprowadzić przybyłego na pierwsze 
piętro.

Strickland kroczył powoli za starusz­
kiem woźnym z uczuciem człowieka, któ­
ry ma przed sobą przykrą czynność db 
ąpslimienia. — Wiffiiamsan, właśnie tein, 
który taić gorąco bronił Boundersa !•■— 
myślał. —Czego ode mnie chice? Prze­
cież z tego, com pcnwklJzaaJ, nie mogę 
ująć ani dodać sławią... Ech, wszystko 
mi jedno! Chyba nie będę tu dłużej jak

pięć minut! — Wyprostował się, pod­
niósł głowę i wszedł stanowczo.

Willi iamson wstał od biurka, zbliżył 
Się i potrząsnął go energicznie Za rękę. 
Ku wielkiemu zdziwieniu Stricklanda 
zachowywali się ze szczególną, bardzC 
wyraźnie podkreśloną życzliwością.

— Rada nadzorcza nie miała sposob­
ności podziękowania panu, panie Strick­
land. Oszczędził pan naszemu bankowi 
ciężkich, nieobliczalnych strat.

Strr.kland zastanowił się mimo woli: 
prawie słowo w słowo to samo powie­
dział mu syndyk masy upadłościowej... 
Ozy Farland wiedział, że to nastąpi? Za­
ciekawiony Strickland rozkrochmalil się 
nieco.

— Rada nadzorcza upoważniła mnie 
ido złożenia panu wyrazów podziękowa­
nia — ciągnął W-iiliamson. — Czynię to 
z tym większą przyjemnością, że byłem 
trochę niesprawiedliwy w stosunku do 
pana. Ale widzi pan... dałbym sobie rękę 
uciąć, że Boundens jest w leupełnym po­
rządku Dla mnie był to straszny cios.

Strickland pochylił się w lekkim, 
wstrzemięźliwym ukłonie. Czekał!, ma­
jąc wrażenie, że Wiffiamscn chce jesz­
cze coś powiedzieć. £C. d. n.)_
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TYSIĄC DZIECI Z POLESIA W WARSZAWIE
Do Wwszawy przybyła wydeczka tysiąca dzieci szkolnych z Polesia, zorgaftizowana przez 
Inspektorat Szkolny w Pińsku przy pomocy Koła Polesia Towarzystwa, Rozwoju Ziem 
Wschodnich. Dzieci poleskie zabawiły w Wc-rszawie cztery dni. Na zdjęciu — marszałek 

Prystor w gronie dziatwy poleskiej.

PROGRAM

KONGRES EUCHARYSTYCZNY 
W BUDAPESZCIE — TRZY TRANSMISJE 
POLKIEGO RADIA

W środę dn. 25 bm. rozpoczyna się w Buda­
peszcie Kongres Eucharystyczny. Z okazji te­
go Kongresu Polsikic Radio organizuje trzy 
transmisje, które przeprowadzać będą specjal­
ni sprawozdawcy Polskiego Radia wysiani do 
Budapesztu, ą nńanowCcie ksiądz Michał Rękas 
i Antoni Bohdziewicz.

Pierwsza transmisja z uroczystego otwarcia 
Międzynarodowego Kongresu Eucharystyczne­

go na Placu Bohaterów w Budapeszcie rozpo- 
cznie się o godte. 16.30, -w środę, dn. 25 bm.

We czwartek, o godz. 20 sprawozdawcy Pol­
skiego Rad a opiszą słuchaczom przebieg wiel­
kiej procesji na Dunaju, poczym w niedzielę, 
dn. 29 hm. Polskie Radio transmitować będzie 
od godz. 9 rano mszę św. celebrowaną przez 
ks. Kardynała, Legata Papieskiego.

ŚRODA, 25 MAJA
6.15 Pieśń „Kiedy rumie wstają zorze"; 620 

Gimnastyka; 6.40 Muzyka; 7.15 Muzyka z płyt 
8.00 Audycja dla szkół; 8.10 Ciągnienie m.lio- 
na — transmisja z gmachu Dyrekcji Loterii 
w Warszawie; 14.00 Audycjh dla poborowych; 
1115 Audycja- dla szkół: 1) „O tym, jak to

RADIOWY
gadanka, 2) Polskie tance ludowe — płyty; 
11.40 Gra Edward Comette — organy; 11.57 
Sygnał czasu i hejnał.; 12.03 Audycja południc 
wa; 13.00 Koncert życzeń; 13.15 Wiosenne na­
stroje — płyty; 14.15 Poradnik sportowy dla 
robotników przemysłu ciężkiego; 14.25 Wiado­
mości bieżące; 14.53 Wiadomości giełdowe; 
14.35 Melodie hiszpańskie — płyty; 15.50 Wia­
domości gospodarcze; 15.45 „Roałd Amudsen"
— pogadanka da- dzieci starszych; 16.00 — 
Skrzynka językowa; 16.15 Muzyka z płyt; — 
16.30 Transmisja z otwarcia Międzynarodowe­
go Kongresu Eucharystycznego w Budapesz­
cie; 17.30 Pogadanka aktualna; 17.40 Gra Or­
kiestra Rozgłośni Lwowskiej; 18.20 „życie 
młodzieży w obozie" — pogadanka; 18.30 — 
„Swaczyna w ogródku" — audycja dla dzieci; 
18.45 „Cenzor domowy" — dialog dla rodzi­
ców; 18.55 Wiadomości sportowe; 19.00 „Mecz"
— obrazek z powieści Gz. Straszewicza — 
„Przeklęta Wenecja"; 19.20 Recital skrzypco­
wy Józefa Salacza; 19.35 „Steicy i epikurej­
czycy" — odczyt; 19.50 Pogadanka aktualna; 
20.00 Zagłębie Dąbrowskie ma glos.."; 20.15 
Artyści teatru „La Scala" w Mediolanie — 
płyty; 20.55 Pogadanka aktualna; 31.00 Kon­
cert chopinowski; 21.45 „Uroik wsi w poezji"
— kwadrans poetycki; 32.00 Melodie operet­
kowe w wykonaniu Orkiestry Adama Herma­
na; 23.05 Muzyka taneczna.

Żaneta Suchestow nie zdążyła...
Ślub ks. M. Radziwiłła z milionerką—Angielką

W urzędzie stanu cywilnego w Caxton 
Hall w Westminster odbyła się onegdaj 
ceremonia zaślubin 68-letniego ks. Mi­
chała Radziwiłła z p. Steward Dawson, 
57-ietnią wdową po bogatym jubilerze 
londyńskim.

P. Dawson przybyła do urzędu na ipół 
godziny przed panem młodym.

Ks. Radziwiłł przyjechał w towarzy­
stwie swego sekretarza i mjr. Stewarta 
Dawsona swego przyszłego pasierba.

Po ceremonii ślubnej ks. Radziwiłł o-

KINO

WIE

DZIŚ Najbardziej oryginalny i emocjonujący film sozonu p.t.

NIEMY BOHATER
W roi. gł. NOAH BEERY, Barbara READ

i fenomenalny pies T R E V E
Nadprogram: Wstydliwy Donżuan__________

Początek I seansu o gedz. 17.30 w niedzielę o godz. 15.30

KINO

111110
Warszawska 18

Film wytworny jak orchidea, 
piękny jak Pola Elizejskie w słońcu

Cafe Metropole
W roi gł. LORETTA YOUNG 

TYRONE POWER

Gdy upalne duszne powietrze powoduje bóle 
głowy i niechęć do pracy

wentylator elektryczny
przynosi dużą ulgą. Cena zł 95.— na 10 rat miesięcznych 
Bliższe informacje w sklepie Elektrowni, Sosnowiec, Piłaud' 
skiego 18.

ELEKTROWNIA OKRĘGOWA 
W ZAGŁĘBIU DĄBROWSKIM, S.A.

świadczył przedstawicielom prasy;
— Na razie nie mamy żadnych planów 

Prawdopodobnie pozostaniemy w Anglii 
jeszcze kilka tygodni. Gościnność angiel­
ska jest najwspanialsza na świecie. W 
ogóle Anglia jest cudownym krajem. 
Prawdopodobnie weźmiemy później ślub 
kościelny.

Nowopoślubiona małżonka ks. Michała 
oświadczyła:

— Jesteśmy oboje b. szczęśliwi. Pirzez 
kilka tygodni zamierzamy objeżdżać An­
glię samochodem, po czym udamy się 
na południe Francji.

Przed Caxton-IIall skonsygnowano 
silny oddział policji dla utrzymania P®' 
rządku w wielkim tłumie, który się ze­
brał przed urzędem i który wznosił o- 
krzyki i bił oklaski, gdy nowożeńcy o- 
djeźidżali samochodem.

P. Żaneta Suchestow .nie zdążyła przy­
być na czas do Londynu...

DROBNE OGŁOSZENIA
KUPNO

i SPRZEDAŻ

Zakład 
pieczątkarski 
Lucjan 5ty blińskl 
Sosnowiec ul. 3 Ma­
ja 30. tel. 61.700 

wykonuje — pieczątki, 
szyldy emaliowane itp.

LEŻAKI 
hamaki, worki poście­
lowe, kosze, szczotki, 
wycieraczki, mydło, pa­
stę itp. poleca w du­
żym wyborze 

Lucjan Stybiinski 
Sosnowiec 3 Maja 30, 
tel. 61.700.

KS. KENTU PRZED FRONTEM SWEGO 
PUŁKU

Na zdjęciu księżna Kesitu przed frontem puł­
ku którego jest szefem hcmoirowym.

KINO

lokale
MIESZKANIE

3 pokojowe komforto 
we z powodu wyja^ 
do odnajęcia.
wiec, 3 Maja 35 U « 
na lewo. Zgłoszenia 
14—16.

2—3 LUB 4 POKOJE 
z kuchniami, wygodair. 
odnowione słoneczne 11 
piętro (dom nowy)’_ 
może być garaż — lv. 
najmę, Moniuszki 14.

POSADY 
i PRACE
POTRZEBNE 

panny do szycia zdolne 
i mniej zdolne od za­
raz. Wiadomość w Ad­
ministracji.

UZDROWISKA

WILLA 
wśród lasów, piękna, 
zdrowa górska okolica, 
poleca pokoje z utrzy­
maniem. Ceny reklamo 
we od 3.50. Zgłoszenia 
Stankiewicz, — poczta 
Hucisko, koło Żywca.

2391

Różne
POMNIKI

i rzeźby artystyczne*  
dużym wyborze oni 
wszelkie wyroby beto­
nowe — poleca tanio 
„Wiktoria" Dąbrowa, 
Biuro i Betemiarnia ul 
Narutowicza 41, pra­
cownia: ul. Ks. Bisk. 
Bandurskiego 1, akr 
poczt. 93. — Telefor 
68-436.

^omoc" chorób skór­
nych i wenerycznych— 
Sosnowiec, 3-go Maja 
31. 1701

DZIŚ I.. Nowa oryginalna satyra Hollywoodu

ZA KULISAMI SŁAWY
w roi. gl. Patsy Kelly, Jack Haley oraz Laurel Hardy

II. Film sensacyjny p. t

ZAMASKOWANY JEŹDZIEC
w roli gł. KEN MAYNARD

Pocz. o godz. 17.30, w niedzielę o godz. 15.30.

KINO-TEATR

L. Marcinkowski
i S-ka

w Sosnowcu

tin. Kih Pałace

Dziś film dła ludzi o silnych nerwach 

BORYS KARLOFF W swej najlepszej kreacji jako 

ŻÓŁTY PIRAT
dramat miłosny, rozgrywający się na tle wojny 

chińsko-japońskiej

S°SNT^I61064. Skrytka*  pasatowa*̂ ?  “■ * j .S Wiersz milimetrowy jednotomowy: na I-ej stronie, względnie przed tekstem 1 zŁ; 
Administracja: Piłsudskiego 4. Tel. 61973

JtedoUM nftcnnśny. przyjmuje
n OeŁSDdB. U - 1 t od 6 -

Rcktnńsów rerihŁcja nie zwraca.

.- n-jersz UUmacilU") jcuiiwioiuun j ™ t-cj * M.J W teK- Ł /s|- JO w lrgyVWn kOSZtttją-’
S ście 60 gr.; za tekstem 45 gr. Ogłoszenia drobne do 20 wyrazów 10 gr. za wyraz, ogłoszę- | ’ 59 drobnych ogi. 28 zł.

nia drobne zawierające ponad 20 wyrazów 20 gr. za każdy wyraz. Szerokość szpalt 70 mm: | 20 drobnych ogL 13U10 aL
w niedzielę i święta 25*/«  drożej. Układ tabelaryczny 25% drożej. Numery dowodowe płatne. 1® drobnych og. ?4» zi.

'Za terminowy druk oraz przestrzeganie miejsca Administracja nie odpowiada. j2a każdy d^cTsię po 5 *

- BĘDZIN, Małachowskiego 7, tek 7.13.91. — DĄBROWA, Krótka 13. — GRODZIEC, Kiosk p. Łacińskiego -^TRIEKcE, Sienkiewicz^4 
lljłfSłłahl Klirinfi jlthohninin- ŁAZY, Władysław Jaworski. — OLKUSZ, Rynek, kiosk p. .'terdaszewskiego.— STRZEMIESZYCE, księgarnia ,W. Bagińskiej. —
liBuIlSlJ „UliiBlfl (I1hBHHIg9S. WIERCIŁ -3-go Maja 29. - ZĄBKOWICE, kiosk p. Krupy. - ŻARKL Fr. Cacoń. — MYSZKÓW, kiosk St. Jaworski^o. - PILIC-4

” rynek. Jaworski. — CZELADŹ, Wieczorkowi, Staszica 27, KAZIMIERZ — PORĄBKA, ul- Wiejska 13, Leon Mączka.

i

KEDAKtÓB NACZ. STEFAN ARNOLD. -DRUK „KURJERA ZACHUuNlhAiO- W SOSN- wCU, PIŁSUDSKIEGO 4. — REDAKTOR ODP. HENRYK STRYJ EWSKL


